
O S. We Lwowie, Sobota dnia 24. Marca 1877, I l o k  X V I .
Wychodzi codziennie o godzinie 7. rano, 
z wyjątkiem poniedziałków i dni poświą- 

tecznych.
Przedpłata wynosi:

MIEJSCOWA kwartaluie . . .  8 dr. 75 oent.
.  miesięcznie . . 1 „

Za miajnowa „ . . . 1 „
Z przesyłką pocztową: 

w państwie auatrjackiem . 6 złr. 
do Pras i Rzeszy niemieckiej .

, F r a n c j i .....................................
, Belgii i Szwajcarii . . . .
. Włoch, Turcji i kaięt. Naddu.
, S erb ii........................................... ,

Numer pojedynczy kosztuje 8 centów.

ot.

P raedpłatę i oeł»nxenla przy lw u I4 :
Wo LWOWIE bióro administracji „Gaz. Nar.1' 

przy ulicy Sobieskiego liczba 12. (dawniej nowa 
ulica liczba 301) Ogłoszenia w PARYŻU przyj
muje wytyozaie dla „Gazety Nar? ajencja fan  
Adama, Correfour do la Crois, Roug« 2. prenume
ratę zaś p. pułkownik Raczkowski, Faaboug, Poi- 
sonniere S8. W WIEDNIU pp. Haasenstein et Yogior, 
ur. 10 W allłucbgassa. A. Oppelik Stadt, Stubenbastei 
2. Rottor ot Ca. I. K iem ergaoe 13 i G. L, Ihiube ot 
Cin. 1. Mazimilianstrasse 8. W FRANKFURCIE: nad 
Menem w Hamburgu pp. Ilciusunsfeki’ «t Yoglur.

OGŁOSZENIA przyjmuję się za opłatę O centów 
od miejsca abjętósai jednego wiersza drobnym dru
kiem. Listy reklamacyjne nieopieozętnowanc ule 
ulegaję frankowaniu. Manuskryptu drobne nie 
zwrac&ję się, leez bywają niszczone.

T
O<1 ad m in istracji.

Przedpłata na „Gazetę N arodow ą11 wynosi: 
n a  p r o w in c j i  z p r z e s y ł k ą  p o c z t o w ą :

kwartalnie . . .  5 złr.
miesięcznie . . . 1 „ 70 ct.
Prenumerata przyjmuje się jedynie od 1. i

15.. i tylko do końca każdego miesiąca.
Dla uniknienia wszelkiej zwłoki zechcą pp.

abonenci prenumeratę przesłać przed 1. kwie
tnia, gdyż po upływie tego terminu administra
cja nieodpowiada za brakujące numera.

Pieniądze prenumeracyjne najdogodniej prze
syłać za przekazem pocztowym.

Prenumerata na dzieła

B o h d a n a  Z a l e s k i e g o ,
kończy się z dniem 31. m a rca .

Rozsyłka nastąpi d. 5. kwietnia.
Po upływie terminu cena prenumera- 

cyjna 5 złr. 40 ct. na 7 złr. 20 ct. pod
wyższoną zostaje.

Za ozdobną oprawę w płótno angiel
skie z popiersiem autora dopłaca się 2 złr. 
40 centów.

Lwów dnia 24. marca.

Głosy półurzędowe zapewniają, że oprócz 
se jm ó w  galicyjskiego, czeskiego i tyrolskiego 
(w Tyrolu wybory do sejmu kończą się dopiero 
d. 5. kwietnia), także sejm dalmacki nie będzie 
teraz zwołany, że jednak zwołanie reszty sej
mów jest pewne, że wreszcie sejm dolno-au- 
strjacki nie będzie dłużej obradował od innych. 
Rada państwa zaś ma się zebrać d. 23. lub 24. 
kwietnia. Z tonu jednak tych komunikatów pół- 
urzędowych wcale nie przebija się pewność, co 
nas tern bardziej utwierdza w zdaniu, wczoraj 
w „Ostat. Wiadom." wypowiedzianem, że sejmy, 
a zwłaszcza niemieckie o większości centralisty
cznej wcale nie będą teraz zwołane, aby postę
powcom nie otworzyć pola do agitacyj przeciw 
ugodzie, i to pola tak ważnego jak sejmy. Ko
munikaty półurzędowe mydlą oczy tym, którzy 
dadzą się mydlić, ale stanowczem zapowiadaniem 
tego, co się nie ziści, kompromitować się 
nie chcą.

Dnia 21. bm. odbyły się w T y ro lu  w ybo
ry  do se jm u  z okręgów wiejskich. Kurja ta  
wysyła 34 posłów; Deutsche Ztg. podaje nazwi
ska 29 wybranych, z których tylko dwóch, z o- 
kolie włoskich, zalicza do „liberałów1*, tj. nie 
należą do anticentralistów, ale też nie są „ver- 
fassungstreu11. W okręgu kufsztejnskim centrali- 
ści utracili oba krzesła. Dr. Rapp, były marsza 
łek sejmu, nienawistny centralistom, został w 
dwóch okręgach wybranym. Wyborcy okręgu 
inszpruckiego wyprawili owację przed kasynem 
katolickiem, poczem jednogłośnie obu kandyda
tów stronnictwa katolickiego, tj. anticcntralisty 
cznego wybrali. 

Nędza na Rusi.
Skreślił

Dr. H. Jasieński.

I .  t 'h  1 o p r u s k i .
(Ciąg dalszy).

Podaliśmy charakterystyczne cechy chłopa 
mskiego, wytworzył się obrazek wcale nie po
nętny, zwłaszcza, że takowy obejmuje półtora mi
liona ludności osiadłej na 500 milach kwadra
towych.

W opisie tym snuje się jakoby nić przewo
dnia, ta  nędza, to ubóstwo chłopa, jako prze
ważna przyczyna upadku ludności i kraju. Po
nieważ atoli bogactwo przyrody nielicuje z ubó
stwem ludności, więc źródła nędzy szukać nale
ży. Źródłem tem jest niezawodnie przeciążenie 
jednostki i gminy co do podatków i rozlicznych 
pretensyj. Rządy centralne i krajowe wyciągnęły 
strunę tak, iż takowa rwać się zaczyna. Nie- 
wkładając ani centa w ulepszenie gospodarstwa 
krajowugo, nie dając należytej opieki ni prawnej 
ni ekonomicznej, stawiają żądania, którym podo
łać jest niepodobieństwem.

Jako dowód prawdziwości powyższych twier
dzeń, niech służy wykaz ciężarów, sporządzony 
na podstawie następującego przecięcia: Gmina o 
150 osadach, płacąca rocznie 600 złr. podatku 
gruntowego i domowego bez dodatków. Przecięt
ny gospodarz tak zwany ćwierciowy czyli pieszy, 
o 7 '/a morgach pola, płacący rożnego podatku 
3 złr. 50 ct. bez dodatków.

Obliczmy najpierw jednostkę:
1. Podatek gruntowy i domo

wy jako podstawa 3 złr. 50 ct.
2. Dodatek wojenny 37ł? 1
3. Dodatek indemnizacyjny i

krajowy ,#0/,0 3
4. Dodatek powiatowy prze

ciętny ‘7„0
5. Dodatek szkolny okręgowy */o#
6. „ gminy przeciętny *%, 1
7. Dotacja nauczyciela na pod

stawie osobnego aktu erekcyj so/«o 1
8. Prestacja drogowa 6 dni pie

szych po 30 ct. 1
9. Konkurencja cerkiewna lub 

kościelna przy restauracjach według 
obliczonego sześcioletniego przecię
cia wynosi ,J/0, na rok

10. Koszta sekwestracyjne przy
najmniej raz na rok, zwykle po 10 
ct. od 1 zł. czyli od kwartalnych 
podatków 35

23

50

35
16
75

80

42

Minister oświaty p. Stremayer zawiadomił 
dolno-austrjacką krajową Radę szkolną, że po
cząwszy od r. 1878 subwencje państwowe dla 
s z k ó ł  p r z e m y s ł o w y c h  będą znacznie o- 
krojone z powodu, że „wobec dzisiejszego poło
żenia finansów państwa należy unikać wszelkich 
wydatków ze skarbu państwowego, które przede- 
wszystkiem przez gminy i kraje ponoszone być 
winny.11

W sprawie k w a t e r u n k o w e j  donosi 
komunikat półurzędowy: „Dotyczący projekt u 
stawy jest już całkiem wypracowany. O zbytko- 
wych koszarach niema w nim mowy; owszem 
obecny minister wojny, jen. Bylandt, zredukował 
nawet żądania, jakie jego poprzednik, jen. Kol
k i '  był postawił, wszelako nie ucierpią na tern 
wymogi sanitarne. Plany koszar są już przez 
rządy austrjacki i węgierski zatwierdzone. Tylko 
dodatki do tej ustawy, mianowicie co do ryczał
tu za ubikacje w pojedynczych gminach nie cał
kiem jeszcze są ułożone. Od trzech miesięcy zaj
muje się komisja mieszana opracowaniem ob
szernych dat statystycznych, jakie co do ceny 
pomieszkali nadchodzą; zapewne jednak upora 
się do końca marca, poczem cale przedłożenie 
będzie wygotowanem i w obu parlamentach 
wniesionem."

Ogłoszony urzędowo wykaz członków au- 
strjackiej k o m i s j i  c e n t r a l n e j  dla wy
stawy paryzkiej wywarł w kolach przemysło
wych arcyprzykre wrażenie. Komisja jest zbyt 
liczną i składa się przeważnie z ludzi, którym 
tylko chodzi o ordery, ale którzy ofiar żadnych 
nie poniosą. Nazwisk br. Schwarza i wielu jego 
towarzyszy, których zdolnościom świetny wy
nik powszechnej wystawy wiedeńskiej zawdzię- 
czyć należy, niema w tym wykazie.

W urzędowych kołach spodziewano się na- 
pewne, że już dnia 21. bm. będzie można przy
stąpić do ostatecznego sformułowania przedłożeń 
w s p r a w i e  b a n k o w e j ,  tymczasem zarząd 
bankowy zaledwo połowę paragrafów przyszłego 
statutu bankowego przedyskutował.

Oczekujemy bliższych szczegółów co do pro
jektu w ę g i e r s k i e j  p o ż y c z k i  w sumie 
76'/3 mil. złr. Na każdy sposób wchodzi do niej 
druga, niepozbyta jeszcze połowa SO-milionowej 
pożyczki złotej. Wszelako spółka Rotszyldowska, 
na której czele stoi Węgierski bank kredytowy, 
a należy do niej i osławiony berliński Bank dy
skontowy, oprócz pierwszej połowy owej pożycz
ki dała już skarbowi węgierskiemu zaliczkę w 
sumie 20 mil. złr. Chodzi zresztą o to, czy owa 
suma jest effektywną, czy tylko imienną, n i  ja
ki procent pożyczka będzie zaciągniętą, i jakie 
porękawiczne otrzymają negocjatórowie. Wiado
mość o tej pożyczce obiegała już w Peszcie dnia 
21. bm. Opozycja, a zwłaszcza prawica, już wów
czas gotowała się do oporu, gdyż niewłaściwem 
jest przeprowadzić sprawę tak ważną na chwilę 
przed świętami, kiedy Izba panów już uchwaliła 
nie odbyć przed Wielkanocą merytorycznego po
siedzenia. Wysokość sumy pożyczkowej uzasadnia 
rząd tem, iż posiadanie takiej sumy wzmocni po
zycję jego wobec banku narodowego. Na to od
powiada opozycja, że do konwersji długu 153-mi- 
lionowego suma owa nie wystarczy; zresztą to u- 
zasadnienie jest dziecinne, bo ci co pożyczyć ma
ją, należą właśnie do sfer bankowych.

Przepaść między węgierskiem stronnictwem 
liberalnem, czyli rządowem, a stronnictwem „nie- 
zawisłem" (tj. tą częścią deakistów, która już po

11. Warty we wsi, koło cerkwi
i t. d. 3 razy do roku po 25 ct. 75 „

12. Stójka, na amtstagi lub z 
komisarzem, lub z rekrutem prze
ciętnie raz na rok po 1 złr. 1 złr.

Suma 15 złr. 86 ct.
To są z w y k łe , corocznie powtarzające się 

wydatki, zwane podatkami i prestacjami. Na 
nich atoli nie koniec, i jak  każdy budżet pań
stwowy ma rubrykę „nadzwyczajności," która 
jest straszniejszą jak zwyczajny rozchód, tak i 
nadzwyczajne wydatki chłopskie są dla niego 
straszniejsze jak dawka pospolita. By zaś te wy
datki przecięciowo obliczyć, musimy przyjąć pe
wne podstawy — i tak :

Chłop się żeni w 25. roku życia, a umiera 
w 50. W ciągu 25-letniego gazdowania jego na 
świecie, raz się żeni, chrzci przeciętnie pięcioro 
dzieci, składa na cmentarzu rodziców i dwoje dzie
ci, rocznie sprawia pominki za zmarłych, płaci 
przenośuy podatek, ma jeden proces i jedno ku
pno lub sprzedaż jednego morga pola.

W ciągu tegoż żywota jego trafi się w gmi
nie albo szkołę nową, albo cerkiew nową posta
wić, przypuśćmy że szkołę, dalej trafi się spra
wić narzędzia pożarne i tablicę numerową do 
chaty. Otóż suma tych wydatków na ilość lat 
rozdzielona, stanowić będzie tę drugą kategorję 
podatków nadzwyczajnych, które wynikając z u- 
rządzeń ustawowych i społecznych, każdej chwili 
mogą być przez ustawę zniesione, zmniejszone 
lub zwiększone. Więc liczmy:

1. Należytość przeciętna za ślub 5 złr.
2. „ za 5 chrzcin po 1 złr. 5 „
3. „ za dwa pogrzeby dzie

ci po 1 złr. 50 ct. 3 „
4. „ za dwa pogrzeby ro

dziców po 6 złr. 12 „
5. Rocznie, przez 25 lat, jedne e-

gzekwie lub pominki po 1 złr. 25 „
6. Raz w życiu poświęcenie chaty 

lub poświęcenie głowy, lub kupno świecy
lub lichtarza 2 „

7. Podatek przenośny za ojcowiznę 15 „
8. Koszta uotarjalne spisu pośmiert

nego i inwentarza 12 „
9. Jedna sprzedaż, lub jedno kupno:

pisarz, notarjusz, kopia notarjalna, 
stempel 4 „

10. Jeden proces, lnb rekurs poli
tyczny lub finansowy z stemplem 3 „

11. Kupno; sikawki ręcznej, haka, 
tablicy numerowej itp. raz w życiu 3 „

12. Konkurencja do nowej szkoły
lub cerkwi raz w życiu ____________ 15 „

Razem 104 złr.
Czyli rocznie 4 złr. 16 ct.
Doliczmy podatków pierwszej kategorji roez'

nie 15 złr. 86 ct., mamy sumę rocznych podat
ków 20 złr. 1 ct.

zlaniu się lewicy z deakistami w obóz „liberal
ny11, z tego obozu wystąpiła, ponieważ rząd przy
stał na umowę majową w sprawie bankowej) co
raz bardziej się powiększa. Dotychczas niezawi
śli tylko w niewielu sprawach odłączali się od! 
liberałów. Teraz jeduak z powodu, że klub libe- ‘ 
raluy nie umieścił w komisji skarbowej i sądo
wej tych kandydatów, których od siebie nieza
wiśli zaproponowali, stronnictwo niezawisłe na 
posiedzeniu z dnia 20. bm uchwaliło, odtąd to 
do składu komisyj uie znosić się z klubem libe
ralnym, i uchwałę tę zakomunikować klubowi li
beralnemu, gdzie ją Tisza szyderstwem przyjął, 
oświadczając, że „w Anglii, tym wzorze parła 
mentaryzmu, minister, wnosząc projekt ustawy, 
zarazem sam proponuje członków do dotyczącej 
komisji, a skoro posiedzenia.Jtomisyjne są jawne 
(dla posłów), więc też kontrola jest łatwą.“ — 
Rozumie się, że powód był jwcale inny, bo też 
parlament węgierski nie jest angielskim, i co do
bre w Anglii, to gdzieindziej, up. w Austrji by
łoby zabójczem. Właściwy powód był ten, że p. 
Foldvary, prezes klubu niezawisłego, głównie 
przyczynił się na kwartalnem posiedzeniu komi
tatu peszteńskiego do uchwalenia wniosku, o któ
rym wczoraj donieśliśmy.

Na tem posiedzeniu komitetu wniósł p. Gul- 
ner: „Kongregacja uchwala, wniesioną przeze- 
mnie remonstrację przedłożyć Izbie posłów, tu
dzież reszcie municypiów celem przystąpienia u- 
dzielić“ — motywując tem, że projekta ugodowe 
już po świętach będą sejmowi przedłożone; że 
komitat zbierze się aż w czerwcu, więc nie miał
by czasu do wynurzenia swej opinii, a wynurzyć 
ją musi, bo milczenie w sprawie żywotnej byłoby 
grzechem. Przeciw temu wystąpił p. Ludwik T i
sza (były deakista i minister, brat obecnego mi
nistra prezydenta), oświadczając, że sejm jest je
dynie kompetentnym do tej sprawy; że ta remonstra- 
cja uczuciowa rzeczy w niczem nie zmieni, bo 
głównie do uczucia przemąwia, i tylko to odżu- 
wa, co komitat w czerwcu z. r. już wypowie
dział; że komitat ma prawo udzielić remonstra- 
cji innym municypiom, że jednak korzystać z te 
go prawa byłoby dzieciństwem w czasach, gdy 
istnieje wolność druku, telegrafy i koleje, więc 
już jutro cały kraj o tej remonstracji będzie za
wiadomiony. Na to powstał właśnie p. F51dva- 

,ry: „Remonstracja, przez Gulnera przedłożona, 
uie wyzyskuje uczucia; a jeżeli przemawia do u- 
czucia, to słusznie, bo polityka powinna przy ca 
łej bystrości rozumu uwzględniać uczucia naro
du. Stanowisko nasze jest inne, jak w czerwcu 
r. z. Wtedy powiadauo nam, że za ustępstwa w 
sprawie bankowej otrzymamy wynagrodzenie w 
innych sprawach ugodowych, to się uie ziściło, 
i pomyślne-dla Węgier załatwienie sprawy ban
kowej jest na dalszych 10 lat odroczone. Nie cho
dzi tylko o proste zawiadomienie municypiów, 
ale o inicjatywę w działaniu, a do tej inicjaty
wy ma pobudzić zawiadomienie.11 Zaraz potem 
prezes ogłosił, że wniosek Gulnera został przy
jęty. Treść tej remonstracji jest następująca:

„Projekta ustaw ugodowych będą niebawem 
sejmowi przedłożone. Sprawy te w następstwach 
swoich dotykają warunków państwowej samoist- 
ności Węgier, i dlatego cały kraj żywo zajmują. 
Według ugody z r. 1867 mają Węgry prawo u- 
rządzać swoje stosunki ekonomiczne odpowiednio 
interesom swoim. Doświadczenie dziesięcioletnie 
wykazało, że Węgrzy przy obecnym systemie są 
kolonią Austrji. W razie zatrzymania nadal a

A zatem gospodarstwo wartości 600 złr. 
czyli renta 30 złr. płaci rocznego podatku z do
datkami 20 złr., to jest 66 proc.

Wyobraźmy sobie teraz, iż pozostająca pra
ca ręczna reprezentuje pewną wartość, i by ta 
kową obliczyć, przyjmijmy pospolitą zasadę, iż 
praca powinna wyżywić człowieka; odłączmy 
zatem gospodarstwo od właściciela i ustanówmy 
następującą regułę: Chłop powinien z pracy rę
cznej bez względu ua swe gospodarstwo, wyży
wić siebie i rodzinę, postarać się o odzienie, 
opał, światło itd., — gospodarstwo zaś czyli 

‘majątek ziemski sam przez się rentować się wi
nien. Wiadomo, że przy większych obszarach 
ziemia niesie 4“/« renty — przy mniejszych ob
szarach przyjmuję 5°/,, zatem to za wzór przy
jęte gospodarstwo daje 30 zł., z tego na podatki 
odpada 20 zł. — pozostaje czystego dochodu 10 
złr. Tymczasem atoli pomijając, iż gospodarz rę
cznej pracy tak nie wyzyskał — trafił się nad 
zwyczajny wypadek : koń padł — nieurodzaj — 
chata się spaliła — ciężka choroba nawiedziła 
itd., okazał się deficyt, który urósłszy, dziś stoi 
na wysokości przeciętnej 50 złr. przy tem go
spodarstwie przeciętnem, a ponieważ od tego 
długu najmniej 20 złr. procentu rocznie opłacać 
musi, więc roczny deficyt wynosi 10 zlr. a dług 
bieżący 50 złr. stoi niespłacony.

To j e s t  s t a n  p r a w d z iw y  i r z e c z y w i
s te  p r z e c i ę c i e .

A teraz obliczmy gminę:
Przyjęliśmy za podstawę gminę, płacącą ro

cznego podatku 600 złr. bez dodatków, która na 
opędzenie kosztów własnej administracji nałożyła 
5U/O. Wsporanąć tu należy, iż większa połowa 
budżetów gminnych jest nieprawdziwą. Sławetna 
Rada podaje jak najszczuplejszy budżet do za
twierdzenia. Po za budżetem zaś tysiące wyder- 
kafów przy podatku dolicza. Osobno na studnię, 
osobno na parkan do cerkwi, osobno na wartę, 
osobno na opał kancelaryi alias wójta, a osobno 
za rekrutację i t. d. Właściwy zatem dodatek 
gminy jest najmniej o jedną trzecią wyższy.

Są to atoli wydatki konieczne i niezbędne, 
z administracją gminy i samorządem, tudzież po- 
ruczonym zakresem połączone.

Co atoli niezwykłem, to są najróżnorodniej
sze koszta, które c. k. rządowa administracja 
pod tytułem kosztów komisyj, na gminy w kłada; 
jak wysokiemi są one, i jak mocno ciężą na gmi
nie, udawadniamy następującem zestawieniem:

Obliczenie zwykłych kosztów c. k. komisyj 
rządowych z dochodów gminy opłacanych:

1. Koszta komisyi za interwencję przy wy
borze radnych 8 złr.

2. Koszta komisyi za interwencję
przy wyborze wójta 6 „

3. Koszta komisyi przy spisie czyli
asenterunku koni 6 „

zwłaszcza pogorszenia tego stanu rzeczy Węgry 
nie zdołają odpowiedzieć swojej misji cywiliza
cyjnej i runą pod narzuconemi im ciężarami. 
Kraj, który nie może swobodnie rozporządzać 
najważniejszemi źródłami dochodu (niestałemi) i 
tylko na podwyższanie podatków i na zaciąganie 
długów jest skazany, musi zubożeć. Kraj spo
dziewał się, że po pierwszych 10 latach odzyska 
swoje prawo poręczone — i zawiódł się. Wiado
me punktacje ugodowe czynią podźwignięcie się 
przemysłu niemożliwem, zatrzymują dotychczaso
we szkodliwe przepisy co do podatków konsum- 
cyjnych, obciążają konsumentów węgierskich no
wym podatkiem na rzecz przemysłu austrjackie- 
go, i narażają Węgry na to, że zagranica, na 
której wyroby cło podwyższono, zemści się na 
naszych produktach surowych; odejmują na dal
szych 10 lat prawo założenia własnego banku, 
pozostawiając potrzeby kredytowe Węgier nieza- 
spokojoneini, a nawet, narażając nas na nowy 
dług 24-milionowy (z długu 80 milionowego). Od
mówiono nam słuszności; Węgrzy zatem muszą 
bronić się, aby nie zostać lennikiem Austrji.11 
Wyliczywszy jeszcze inne szkodliwe dla Węgier 
skutki ugody zamierzonej, remonstracja wzywa 
Izbę posłów, aby projekta ustaw ugodowych od
rzuciła.

Nie ustają procesa najrozmaitszego rodzaju 
w państwie moskiewskiem; obok socjalistycznych 
objawiają się także i sekciarskie, obok politycz
nych i kryminalne w wielkiej liczbie, co najja
wniej dowodzi, że całe moskiewskie społeczeń
stwo w najstraszniejszym znajduje się rozkładzie. 
Wiele rozprawiają w tych czasach ó pojawieniu 
się jakiegoś proroka rozkolników, który z głębi 
carstwa wprost do Petersburga przybył, aby 
słowa prawdy carowi wypowiedzieć, ale policja 
zaaresztowała proroka, zanim zdołał dójść do 
tronu białego cara, z wielką szkodą dla publicznej 
ciekawości. Gołos donosi, iż w Sybirze rozmno
żyło się sekciarstwo w najstraszliwszy sposób, 
tak, że policja rady sobie dać nie może. Kapłani 
sekciarscy daleko* wyżej pod względem nauki i 
moralności stoją od kolegów swoich, popów pra
wosławnych, więc nic dziwnego, że prawosławie 
uważane jest w calem państwie jako ciążący 
rządowy systemat, uorganizowany w policję car
ską, w której każdy nieokrzesany i grubych oby
czajów pop jest ajentem.

W Taurydzkiej gubernji odbył się niedawno 
proces 128 skopców, pomiędzy którymi znajdo
wał się jakiś „Eliasz11 niesłusznie przez żydów 
(prawosławnych tak zowią ci sekciarze) Karta- 
myszewym zwany, i „Odkupiciel11 w osobie chło
pa Lisina.

Zanim skończony będzie wielki proces so
cjalistów, rozpoczęty niedawno, toczyć się także 

pędzie odnowiona sprawa księcia Krapotkina,
! który obwiniony o należenie do partji nihilisty- 
cznej, jak  wiadomo, aresztowany w przeszłym 

I jeszcze roku, uciekł z więzienia za granicę. Z tą 
•sprawą złączona także będzie sprawa chłopów 
powiatu Miszkińskiego w Jarosławskiej gubernii. 

i W Miszkińskim powiecie chłopi zrabowawszy 
kilku wielkich właścicieli, odmówili płacenia po- 

■ datków i wystąpili z siłą i niegrzecznie przeciw 
czynownikom carskim. Propaganda szerzy się 
wszędzie, rząd chce ją zatamować srogością, ale 
napróżno, bo postępuje i coraz więcej ogarnia 
całe społeczeństwo. Między robotnikami w fa-

4. Weterynaryjna komisja rewi
zyjna odnośnie do piętnowania bydła
i prowadzenia katastru bydła 8

5. Koszta sekwestracyi zaległych 
podatków, bądź zaległej pensji nau
czycielskiej, bądź konkurencyjnej na- 
leżytości najmniej dwa razy do roku po 5 10

6. Koszta komisyi za lustrację la
sów gminnych, czy takowe odpowia
dają ustawom leśnym 9

7. Stójki i podwody pod lekarza
przy szczepieniu ospy, lub innych na
gminnych chorobach 2

8. Koszta komisyi przy repartycyi
konkurencji parafialnej lub w danym 
razie szkolnej 6

9. Stójki i podwody dla komisji
katastralnej 3

10. Koszta tygodniowych amtsta- 
gów, szupaśników, asenterunku, super- 
arbitru i t. d. i t. p. przeciętnie

Suma 63 złr.
A ponieważ w roku czasami jedna lnb dwie 

z tych komisyj chybnie, przeto strącamy 13 złr. 
a pozostaje zwykle nigdzie niezapisauych kosz
tów komisyj r o c z n i e  50 złr., czyli: w gmi
nie, która, jak przyjęto powyżej, płaci 600 zlr. 
stałego podatku, płacą tytułem tych komisyj nad
zwyczajnych 8’/0 d o d a t k u !

Liczby te wymownie świadczą, iż gmina a 
raczej włościanie są nadzwyczaj przeciążeni, i że 
skutkiem tego, dobrobyt rok rocznie upada, cała 
wartość kapitalna ziemi się deprecjonuje, paupe- 
ryzm się wzmaga, kapitały się koncentrują w 
coraz szczuplejszych kołach, a k r a j o w i  g r o z i  
p o w s z e c h n e  b a n k r u c t w o .

Czy i o ile należy zmniejszyć ciężar podatko
wy, czy i w jaki sposób należy podnieść kulturę 
agraryjną, z jakich źródeł należy zaczerpnąć 
kredytu dla włościan — odpowiedź na to pomi
jam, albowiem za dakkoby naś to doprowadziło. 
Zamierzam jednak zwrócić uwagę powszechności 
na te anomalja, które są krzyczącą niesprawie
dliwością i dałyby się usunąć, że tak  rzeknę, 
jednem pociągnięciem pióra odnośnych władz.

Do rzędu tych nieprawidłowości zaliczam 
następujące wydatki, ciężące na włościanach, — 
a to:

Z p i e r w s z e j  k a t e g o r j i  ad 10):
a) koszta sekwestracji wynoszące 10 prc. 

dodatku do podatku;
Z d r u g i e j  k a t e g o r j i  ad 1, 2, 3, 4.
b) koszta praktyk religijnych wynoszące 1 

złr. na rok, czyli 31 prc. dodatku do podatku;
c) koszta notarjalne za spis i inwentarz, 

rozrepartowane na 25 lńt, i obliczone na pro
cent, U prc. dodatku do podatku;

brykach i po wsiach wszędzie wciska się mło
dzież, szerząca idee socjalno rewolucyjne. Carat 
patrzy na ten przypływ z bojaźnią, widzi że 
szał rewolucyjny coraz bardziej ogarnia wszy
stkie warstwy i poczynają się jakoby sprawdzać 
słowa broszury, która wyszła przed paroma laty 
w Petersburgu, a w której autor porównywał 
panowanie dzisiejszego cara do panowania fran
cuskiego króla Ludwika XV.

Carat nie widzi, że zbiera owoce rewolu
cyjnego nieporządku, jaki w Polsce zasiał. 
Owszem, dzieło nieporządku w naszym kraju 
prowadzi się dalej, z taką samą co zawsze za
ciętością, burząc ład społeczny, religię i naro
dowość.

Zakończymy dzisiejszą kronikę naszą, przy
taczając kilka wyjątków „ K o ś c ie ln y c h  w ia 
d o m o ś c i11 dla zcharakteryzowąnia stanu religii 
w zaborze moskiewskim :

Z Radomia wywieziono jakiegoś proboszcza, 
ale nie mogliśmy się dotąd dowiedzieć kogo. 
Tyle pewna, że to nie jest proboszcz radomski, 
ani dawny ks. Mich. Kobierski, 721etni starzec, 
który nie był wywieziony i umarł 24. lutego 1876, 
ani obecny ks. Józef Urbański (młodszy), były 
profesor religii kat. w języku moskiewskim w 
gimnazjum radomskiem, który bez wiedzy w ła
dzy duchownej wystarał się u rządu o probostwo 
w Radomiu, zaczem go biskup ua niem nolens 
nolens potwierdzić musiał. Jak  wiadomo, wysyła 
każda z dyecezyj pod rządem moskiewskim po 
kilku alumnów do Petersburga do rz. kat. duch, 
akademii. Klerycy opływają tam we wszystkie 
wygody, a nawet zbytki. Cel tego jest dwojaki: 
jeden zdemoralizowanie młodzieży duchownej 
przez wbicie jej w pychę,' a drugi obałamucenie 
cudzoziemców, przybywających do Petersburga, 
którym Moskwa wskazuje ten instytut, chełpiąc 
się chytrze: „Oto patrzcie! za granicą czernią 
nas, że prześladujemy kościoł kat. a my się nim 
jak najszczerzej' opiekujemy; żadne prawosławne 
seminarjum tak nie jest uposażone jak katolicka 
akademia. My nie jesteśmy wrogami kościoła, 
tylko tych buntowników Polaków’itp." Wbrew 
pragnieniom Moskwy jednak, rzecz dziwna, akad. 
petersburgska trzyma się dobrze. Dttch HołoWiń- 
skiego w niej żyje, i najzacniejsi z niej wycho
dzą kapłani. Rektorem akademii został po śmier
ci ks. Dominika Stacewićza, zmarłego w r. z., 
ks. Urban Rokicki, d r.teó l. prałat scholastyk 
archikatedry mohylew., znany z polskiego prze
kładu „Przewodnika dla spowiedti&ów4* Gattme- 
go (Wilno 1860).

Korespondencje „Gaz. Xar.“
Wiedeń d. 21. marca. 

(U.) Wojna pomiędzy postępowcami a lewi
cą i centrum wre nawet po Odroczeniu świąte- 
cznem Izby poselskiej z ciągle zwiększającą się 
zaciętością. Szeregi'postępowców zwiększają się, 
a dr. Kopp pośredniczy obecnie alians odporno- 
zaczepny z wiedeńskimi dfeiilokratami. Wzmo
cnione stronnictwo postępowe zamierza 'odtąd 
iść samoistnie i w sprawie ugody węgierskiej 
stanowczo przeciwko gabinetowi. Z najlepszego 
i najkompeteutniejszego źródła dowiadujemy się, 
że postępowcy będą i u stronnictw prawicy szu
kali sprzymierzeńców. Dla nas w każdym wy- 
padku jest rozbicie się falangi centralistycznej

Z t r z e c i e j  k a t e g o r j i :
d) koszta komisji rządowych wynoszące 8 

prc. dodatku do podatku.
Czyli razem 60 prc. dodatku.

Innemi słowy: sekwestrator, ksiądz, nota
rjusz i c. k. komisarze pobierają z pojedynczej 
gminy o 150 osadach, płacącej rocznie oOO' złr. 
stałego podatku, następujące kwoty rocznie:

sekwestrator 60 złr.
pleban 186 złr.
notarjusz 66 złr.
c. k. komisarze 48 żłr.

Liczby te odpowiadają rzeczywistości, a w 
dodatku ręczyć możemy, że są raczej niższe, jak 
wyższe, zwłaszcza'jeźli plebanowi zalieżymy za
miast gotówki, prestacje w naturze i w roboci- 
źnie, i jeźli zważymy, że z plebanem dzieli się 
diak lub organista.

Weźmy powiat przeciętny o 50 gminach, 
więc sekwestrator pobiera z powiatu rocznie o- 
koło 3.000 złr., a ponieważ takich sekwestrato- 
rów jest najmniej czterech, przeto każdy ma o- 
koło 750 zlr. dochodu rocznego. Cyfr^ tę w ubie
głym roku skonstatowała ława sędziów przysięgłych 
w Tarnopolu, przy procesie kryminalnym przeciw 
jednemu sekwestratórowi, ponoś ź'Trembowolskie
go powiatu zarządzonemu.

Plebani i pomocnicy pobierają rocznie około 
9.300 złr. w. a , a ponieważ ich jest około 20 
w powiecie, przeto ń a  jednego wypada około 465 
złr. rocznie.

Notarjusz za tak zwane chłopskie pertrak
tacje ma rocznie około 3.300 złr., co wcale nie 
jest przesadzonem.

C. k. komisarze zaś mają z komisyj około 
2.400 złr., a ponieważ z włączeniem lekarza i 
weterynarza jest ich w powiecie około pięciu, 
przeto na jednego wypada rocznie 480 zlr. w. a.

A teraz konkluzja sprawy chłopskiej:
Mamy Wysoki sejtn, Wysoki Wydział kra

jowy, mamy Wysokie c. k. namiestnictwo' i inne 
Wysokie urzędy, mamy Prześwietni Wydziały 
powiatowe i Prześwietne c. k. starostwa, mamy 
Wysoką apelację i mniej Wysokie sądy kolegial
ne, mamy Przewielebne konsystorza i Wielebne 
dekanaty, mamy Sławetne urżędy gminue i tym 
podobne instytucje cesarskó królewskie i samo
rządne, otóż niech każdy zaczerpnie z powyż
szych dat potrzebną wiadomość, i niech Uwolni 
chłopa ruskiego od płacenia 60/oo dodatków do 
podatków.

Dopiero następnie starać się będziemy o 
sprawy; które ż podniesieniem dobrobytu jedno
stek chłopskich, umniejszą mu Ciężarów, lub uła
twią mu dźwigaiifg^yćhże.

Obrobiwszy spóśób powyższy chłopa ru
skiego, zabieramy się do pana, i to do’pana po
dolskiego. (C. d."u.)



bardzo pożądanem zdarzeniem, choćby już dla 
tego, że rząd opierający się na jednej z dwóch 
frakcyj centralistycznych stanie sig z czasem 
niemożliwy. Lewica i centrum nie mają wigk- 
szości, nie ma wigc jej i gabinet. Jeśliby wigc 
runął, a postępowcy mieli przyjść do steru rządu, 
to i ci wkrótce runąć muszą, ponieważ nigdy 
większości za sobą mieć nie mogą. Czas wigc, 
ażeby stronnictwa prawicy, teroryzowane dotąd 
większością centralistyczną, dały odwet i poma
gały jednej frakcji centralistycznej do obalenia 
drugiej, a następnie i tę hydrę zwalczyły i choć 
raz zasadę prawdziwego liberalizmu polegającą 
na równouprawnieniu narodów wprowadziły w 
praktykę konstytucyjną. Wszystko to zależeć bę
dzie od zręcznej taktyki stronnictwa prawa i na
szej delegacji.

Po odroczeniu Izby poselskiej odbędzie Izba 
panów w piątek posiedzenie. Na porządku dzien
nym stoi 15 przedmiotów, które jednak należy 
się spodziewać że w jednym dniu załatwione zo
staną. Panowie austrjaccy nie zwykli się zbyt 
natężać w dyskusjach.

Wydział banku narodowego skończyć miał dziś 
obrady swe nad statutem bankowym. Wydział 
sprzeciwił się mianowaniu przez rząd zastępców 
gubernatora, zresztą, zgodził się na wszystkie 
inne modyfikacje ministerjalne. Lucam działał 
zupełnie w myśl gabinetu, jednak członkowie 
wydziału nie ulegli jego presji, będąc rozgniewa
ni na br. Pretisa, który przedtem rozgłaszał w 
poufnych kołach, że bank narodowy musi na 
wszystko się zgodzić. Rokowania w sprawie clo- 
wo-handlowego traktatu pomiędzy Austro-W ę 
grami a państwem Niemieckiem rozpoczną się 
z pewnością najdalej 15. kwietnia.

wbrew zasadzie społeczno-ekonomicznej, iż in
stytucja pocztowa nie powinna być źródłem do
chodu dla państwa, przecież właśnie tam, gdzie 
tego stan finansów państwowych najmniej wy
maga, stosunkowo znaczne z tej instytucji cią
gną zyski.

II.
Wspomnieliśmy powyżej, że ilość posyłek po

czty listowej wynosiła w roku 1875 w Austro- 
Węgrzech 405,304.353 sztuk, z której to sumy 
103,857.370, a więc jedna czwarta część na kra
je korony Węgierskiej, a 301,446.983 na Przedsta
wię przypada. Na ostatnią cyfrę składają s i ę : 
195,630.970 listów, 21,428.331 kart koresponden
cyjnych, 19,793.522 posyłek pod opaską, 5,557.875 
posyłek z próbkami i 59,116.285 gazet. Doliczyw
szy do tego 7,448.495 przekazów (3,559.876 z 
wpłatą 162,811.876 złr., a 3,917.619 z wypłatą 
165,040.491 złr.), dalej 31,339.387 posyłek wo
zowych, otrzymamy ogólną sumę 340,263.867 po
syłek w Przedlitawii.

Stosunkowo do ludności pojedynczych kra-

złr., Stanisławów 27.228 złr., Kołomyja 23.801 
złr., Rzeszów 21.859 złr., Biała 18.081 złr., J a 
rosław 15.790 złr., Nowy Sącz 15.681 złr., Dro
hobycz 13.329 złr., Sambor 10.413 złr., Podwoło- 
czyska 10.729 złr., Brzeżany 9.468 złr., Bochnia 
9.208 złr., Złoczów 7.872 złr.

Ogólny dochód wynosił 1,387.990 złr. (o 
8.590 złr, więcej jak w roku 1874), wydatki zaś 
1.855.050 złr. (o 13.370 złr. mniej jak w roku 
1874).

Rucłi pocztowy w roku 1875. 
i.

Mimo zastoju w handlu wywołanego niepo- 
myślnemi konjunkturami roku 1875, ruch kore
spondencyjny w porównaniu z rokiem 1874 nie
tylko się nie zmniejszył, lecz owszem znacznie 
się podniósł.

Według urzędowych źródeł *) podajemy po
niżej cyfry, które nam różnicę między latami 
1874 i 1875 wykazują. I tak  liczba ogólna prze
syłek pocztowych t. i. listów, kart koresponden
cyjnych, gazet, posyłek pod opaską i z próbka
mi **) w całej Europie wynosiła w roku 1875 
okrągłą sumę 4.600 milionów, podczas gdy w r. 
poprzednim ta  liczba niedosięgała całych 4.200 
milionów; liczba listów i kart korespondencyj
nych podniosło się z 2,674.467.032 sztuk w roku

W Austrji Dolnej

listów, posy
łek pod opaską 

i z próbkami 
32*2

gazet
17*0

posyłek
wozo
wych
3*0

n „ Górnej 11*3 1*1 1*5
Salzburgu 14*5 1*2 1.8

n Styrji 17*1 1*7 1*8
» Karyntji 19*1 3*7 1*5
» Kramie 8*8 0*4 0*9
w Wybrzeżu 21*1 0*6 1.9
» Tyrolu 9*5 1*7 1*3
w Czechach 11*5 2*3 1*5
a Morawie 12*9 2*5 2*1
» Szląsku 10*3 1*3 1*3
w Galicji 4*1 0*2 0*4
n Bukowinie 5*1 0*1 0*5

Dalmacji 6*1 0*7 0*4

1874 ha 2,921,976.944 sztuk w r. 1875. Mniej 
więcej we wszystkich krajach europejskich wzmo
gła się liczba wszelkich posyłek pocztowych w 
równym stosunku, tak że porządek, w którym 
pojedyncze kraje co do wielkości ruchu poczto
wego w roku 1870 po sobie następywały, żadnej 
prawie zmiany w roku 1875 nie doznał.

Na pierwszem miejscu jak  zwykle tak i w 
roku 1.872 stoi Anglia wykazująca ogólną liczbę 
przesyłek 1,379.537.900 (między temi 1,099,821.900 
listów i kart korespondencyjnych), drugie miejsce 
zajmują Niemcy z liczbą 1,135,238.974 (między 
temi 645,159.522 listów i k art korespondencyj
nych). Potem następuje Francja z okrągłą sumą 
800 milionów. Na czwartew dopiero miejscu spo
tykamy Austro-Węgry z ogólną liczbą 405,304.353, 
dalej następują Włochy z liczbą 239,237.635, 
Belgia z 168,395.371, Szwajcarja z 140,191.689, 
Moskwa z 110,156.265, Niderlandy z 91,387.996, 
Hiszpania z 85,212.294, Dania z 41,646.044, 
Szwecja z 25,348.961, Norwegia z  10,009.030, 
Luksemburg z 4,941.514, Grecja z 4,432.952, 
Rumunia z 4,172.064, a Dakoniec Turcja z 
3,764.000. W innym zupełnie porządku następują 
powyższe państwa po sobie , jeżeli się uwzględni 
ilość listów na jednego mieszkańca przypada
jących.

Wypada bowiem na jedną osobę rocznie w 
Anglii 34*5, w Szwajcarji 27*3, w Północnych 
Niemczech 15*6, w Niderlandach 14‘6, w Luk
semburgu 14 2, w Belgii 13 O, w Południowych 
Niemczech 12*4, w Danii 1P7, we Francji 11*4, 
w Austrji 10*6, w Norwegii 5*6, w Szwecji 5*5, 
w Hiszpanii 4*8, we Włoszech 4*5, w Węgrzech 
4-4, w Grecji 21, w Moskwie 0-8, w Rumunii 
0*5, w Turcji 0*2 listów ***).

Zestawienie państw podług liczby dystrybuo
wanych przez nie pism perjodycznych (przyczem je
dnak Anglia, Norwegia, Hiszpania, Grecja i Ru
munia odpada, gdyż gazety w zapiskach staty
stycznych nie są osobno wykazane) jest następu
jące: w Szwajcarji przypada rocznie na jedną 
głowę 17*2, w Południowych Niemczech 14*7, w 
Belgii 12-5, w Danii 101, w I.uksemburgu 8-3, 
w Północnych Niemczech 8*0, w Niderlandach 
7*0, w Szwecji 5‘6, we Francji 5*5, w Austrji 
2 9, we Włoszech 2‘4, w Węgrzech 1*8, w Mo
skwie 0*5, w Turcji 0 1  gazet.

Ogólna liczba 4.600 milionów posyłek pocz
towych w Europie wymagała czynności 19P824 
funkcjonarjuszów, którzy manipulowali w 49*824 
urzędach pocztowych. Stosunkowo do obszaru po 
jedyńczych państw wypada na każdy urząd po
cztowy z osobna: w Szwajcarji 151, w Anglii 
23*8, w Niderlandach 26*4, w Południowych 
Niemczech 5P4, w Belgii 60*6, w Północnych 
Niemczech 68*6, w Austrji 72*5, we Włoszech 
98*4, w Francji 98*5, w Luksemburgu 112*4, w 
Węgrzech 166*3, w Hiszpanii 215*5, w Szwecji 
227*4, w Danii 2811, w Grecji 369*2, w Norwe
gii 383*9, w Rumunii 513'4, w Turcji 1005*6, w 
Moskwie 6261*4 kwdr. kilometrów.

Wydatki wszystkich państw europejskich na 
opędzenie kosztów utrzymania poczt wynosiły 
190,915.082 złr. (w roku 1874 174,334.877 złr.) 
Na to wpłynęło 231,379.627 złr. (w roku 1874 
228,262.430 złr.), pozostał zatem czysty dochód 
czterdzieści i pół miliona (w r. 1874 54 mil.) 
Największe nadwyżki osiągnęła Anglia w kwo
cie 19,000.000, Francja 17,000.000, Niemcy 4 
pół miliona, reszta nadwyżki na inne państwa, 
wyjąwszy Austrję, Norwegię, Szwecję, Moskwę 
Rumunię, które niedobór w kwocie 5 i pół mi
liona (sama Moskwa 4 miliony) wykazują.

Z porównania dochodów w latach 1874 
2875 wynika, że pomimo wzmagającego się ru 
chu czysty dochód instytucji pocztowej nietylko 
się nie podnosi, lecz owszem spada. Jakkolwiek z 
podanych nam dat nie można wysnuć przyczyny 
tego objawu, to wszelako nie trudno się domy 
śleć, że zmniejszenie się czystego dochodu głó 
wnie przypisać należy wzrastającym kosztom ad 
ministracji z powodu ulepszeń i coraz bardziej 
rozpowszechniającemu się używaniu kart korę 
spondencyjnych w miejsce droższych o wiele li 
stów. Na uwagę zasługuje dalej okoliczność, że

Dochód z poczty całej Przedlitawii wynosił w 
roku 1875 14,658.290 złr., a wydatki 14,946.700 
złr., był zatem niedobór w kwocie 288.510 złr. 
Z pojedynczych prowincyj wykazują Czechy 882.270 
złr., Morawa 390.700 złr., Austrja Dolna 347.920 
złr., Styrja 133.600 złr., Szląsk 120.630 złr., 
Austrja Górna 96.340 złr„ austrjackie poczty 
w Turcji 10.120 złr. nadwyżki, przeciwnie wy 
nosił niedobór na Wybrzeżu 2.240 złr., w Karyn- 
tji 25,030 złr., w Krainie 32.920 złr., w Salz
burgu 44.810 złr., w Tyrolu 60.400 złr., na Bu
kowinie 73.160 złr., w Dalmacji 119J79O złr., w 
Galicji 467.060 złr.

Funkcjonarjuszów pocztowych było w ogóle 
w r. 1875 w Przedlitawii 12962 zajętych przy 
4130 urzędach pocztowych. W pojedynczych kra
jach wypada na jeden urząd pocztowy, a to w 
Austrji Górnej 40*53, w Austrji Dolnej 41*30, 
na Szląsku 42*55, w Czechach 53*56‘ w Morawie 
53*83, na Wybrzeżu 55*48, w Krainie 72*38, w 
Styiji 75*60, w Tyrolu 75*98. w Karyntji 89*42, 

Salcburgu 102*37, na Bukowinie 125*92, w 
Dalmacji 137*56, w Galicji 147*27 kilometrów.

Zestawienie to wykazuje, że w Galicji po
mimo zaprowadzenia mnogich urzędów poczto
wych, w ostatnich latach stosunkowo do obszaru 
zawsze jeszcze najmniej jest urzędów poczto
wych, nie zim uje ona jednak w porównaniu z 
pojedynczemi państwami europejskiemi tak po- 
ślednego miejsca, i wyprzedza znacznie nietylko 
Moskwę, Grecję, Rumunię i Turcję, w których 
to krajach cyfra na jedną osobę wypadających 
korespondencji jest niższą, lecz nawet i Danię, 
Skandynawię, Węgry i Hiszpanię, kraje wykazu
jące bardziej niż w Galicji ożywiony ruch 
pocztowy.

Pomimo względnie najmniejszej ilości zakła
dów pocztowych wykazuje Galicja pomiędzy k ra 
jami Przedlitawii największy, bo pół miliona się
gający niedobór. Biorąc stosunek dochodów do 
wydatków, to jest ten niedobór znaczniejszym 
niż we wszyskich państwach europejskich z wy
jątkiem Rumunii. Przyczyny tego szukać należy 
w niedostatecznie rozwiniętym ruchu korespon
dencyjnym, gdyż Galicja pod względem przecięt
nej ilości listów ostatnie, gazet przedostatnie (gor
sze rezultata przedstawia Bukowina) a co do 
posyłek wartościowych razem z Dalmacją ostatnie 
w Przedlitawii zajmuje miejsce i Dalmację tylko 
ze względu na deklarowaną wartość posyłek wo
zowych przewyższa. Z pomiędzy państw euro
pejskich wykazuje Grecja, Moskwa, Rumunia i 
Turcja niższą niż Galicja przeciętną cyfrę listów, 
a jedna Turcja niższą przeciętną cyfrę cza
sopism.

Z końcem roku 1875 liczyła Galicja 27 era 
rjalnych urzędów pocztowych (2 na czas kąpie 
Iowy), 352 poczt nieerarjalnych, 150 połączonych 

stacjami i 2 stacje dla przeprzęgu koni, razem 
531 zakładów pocztowych, z których 47 wyko
nywało równocześnie służbę telegraficzną.

Na utworzenie sieci komunikacyjnej poczto
wej w Galicji składało się (oprócz 50 codzien
nych pociągów kolejowych) 32 jazd mallewozo- 
wych, 58 jazd ładunkowych, 41 jazd kariolko- 
wych, 14 jazd wierzchem, 371 jazd posłańczych 
i 104 poczt pieszych, razem 620 kursów, które 
w roku 6,889.057 kilometrów przebiegły. Do te
go używano 1844 wozów i 900 pocztylionów 
16u0 koni.

Administracją poczt galicyjskich było ząję- 
tych 15 urzędników, ilość organów manipulacyj 
nych zaś wynosiła 826 funkcjonarjuszów rządo
wych (w roku 1874—818) i 984 nieerarjalnych 
(w roku 1874—944) w skład których to ostat
nich wchodziło 147 kobiet.

I> rzcg  ląd po! i ty  cz n y .
Skończyła się, zdaje się już, komedja z pro 

tokołem. Porozumienie się Anglii z Moskwą nie 
przyszło do skutku, i cała akcja dyplomatyczna, 
mająca na celu sprowadzić to porozumienie się, 
spełzła na niczem. Przewidywaliśmy to, i w 
chwili, kiedy Ignatiew jechał z Berlina do Pa
ryża, pisaliśmy, że misja jego skończy się fias
kiem. W czasie optymistycznej fazy ostatnich 
rokowań, w czasie kiedy Ignatiew udawał się 
do Londynu, nie wierzyliśmy w możność porozu
mienia się Moskwy z Anglią, a w chwili kiedy 
wszystkie dzienniki, tak urzędowe jak i półurzę- 
dowe, z zapałem chwyciły się myśli, że cała kry
zys wschodnia skończy się pokojem, w chwili 
kiedy giełda nadzieje te eskontowała zwyżką pa
pierów, myśmy ciągle utrzymywali, że bacząc na 
nieustanne zbrojenie się Moskwy, i uwzględnia
jąc loikę dziejów, w pokój wierzyć nie można 
pod groźbą nieprzyjemnego obudzenia się z opty
mistycznego snu.

Ignatiew we czwartek w południe wyjechał 
z Londynu, a na sobotę rano spodziewają się go 
we Wiedniu. Z tego wynika, że w Paryżu nie 
zabawi on więcej nad parę godzin. Widocznie 
przeto nie ma już czego porozumiewać się z księ
ciem Decazesem, a spieszy do Wiednia, żeby 
podnieść znowu trójcesarskie przymierze, które 
będzie o s t a t n i ą  f a z ą  d y p l o m a t y c z n ą  
a k c j i ,  p o c z e m  n a s t ą p i  a k c j a  w o
je  n n a.

Ale dlaczego rozchwiało się tak przewidy
wane przez świat urzędowy porozumienie się An
glii z Moskwą ? Wyjaśnia to nam półurzędowy 
komunikat Pressy. Organ ten ministerjalny, 
chcąc zrzucić z siebie podejrzenie, że z inspira
cji artykuł ten pisze, donosi najprzód, powołu
jąc się na N orda  i ua Moniteura, że do 21. bm. 
hr. Beust, poseł austrjacki w Londynie, nic nie 
wiedział o treści protokołu. Z tego miałoby wy
nikać, że i we Wiedniu nie wiedziano, jaka jest 
treść tego aktu dyplomatycznego, a zatem że 
wiedeńskie sfery dyplomatyczne nie wpływały 
wcale na rozumowania Pressy. Następnie, żeby 
już do reszty usunąć się od wszelkich podejrzeń, 
powołuje się na paryskiego korespondenta Kotoń
skiej G azdy  i wyjmując ustęp z jego listu, do 
niego nawiązuje swe wywody. Przytaczamy więc 
naprzód ten ustęp, tak jak  go Presie podaje, a 
następnie jej własne rozumowanie:

„Według wersji przez Kdlnische Zcitung po
danej , której Wiener Abendpost swej niejako 
wizy udzieliła, zawiera w sobie protokół według 
angielskiej redakcji przedewszystkiem stanowcze 
stwierdzenie zgody mocarstw, dalej wylicza re
formy, których przeprowadzenie Porcie zaleca, 
wreście oświadcza, że mocarstwa na przypadek 
gdyby Porta tych reform nie przyjęła, zastano
wią się nad dalszemi środkami. Protokół nie 
wspomina ani o terminie, ani o rozbrojeniu, ani 

życzeniu aby Porta do niego przystąpiła, ani 
wreszcie o uprawnieniu Europy do wymuszania 
na Porcie jakichkolwiek reform /

Tyle pisze Kotońska Gazeta a Presse dodaje 
do tego następujące uwagi:

Widoczna jest, że protokół taki mało co 
różnić się będzie od traktatu paryskiego i nie 
będzie go wcale uchylał. Tymczasem jak się 
dobrego źródła dowiadujemy, zamiarem jest Mos
kwy właśnie zniesienie traktatu paryskiego

Rezultat ruchu pocztowego w ykazał

o) przy listowej poczcie 
w r. 1874 

12,136.680 
680.670 

2,092.500 
1,178.316

listów opłaconych 
„ nieopłaconych

kart korrespondenc. 
posyłek pod opaską 

„ z próbkami 
listów urzędowych 
gazet
przekazów ___

271.746
4,023.234
1,148.506

910.613

w r. 1875
13,253.438

622.840
2,488.942
1,409.308

381.260
4,333.261
1,164.589
1,027.507

ogółem 22,442.265 23,681.145
przy poczcie wozowej

w r. 1874 w r. 1875 
posyłek bez wartości 325.098 275.699

„ wartościowych 1.791.450 1,967.456
„ za pobraniem 400.143______ 429.173

6)

’) Nachrichten iiber Industrie, Handel und 
Verkehr aus dem statistischen Departament im k. k 
Handels-Ministerium Wien 1876.

*♦) Cyfry przesyłek tak zwanych wartościo 
wych (frachtów) podają nam rzeczone „Nachrichten* 
tylko co do Austrji.

***) Z Portugalii, Serbii, Czarnogóry brakuje dat 
tatystycznych.

ogółem 2,516.691 2,672.328
zwiększyła się zatem ilość posyłek listowych 
2,238.980 sztuk, a wozowych o 156.637 czyli o 
gółem o 2,395.617. Również podniosła się kwota 
zaliczek z 4,407.879 złr. (w roku 1874) na 
4,540.097 złr. azatem o 132.218 złr., podczas gdy 
asygnaty, których kwota w r. 1875 42,782.331 
złr., w roku 1874 — 45,703.206 złr. wynosiła, 
1,920.975 złr. mniej wykazują.

Liczba podróżnych była w porównaniu z ro
kiem 1874, w którym 27.955 osób przewieziono, 
znacznie mniejszą (o 8.338), dosięgała bowiem 
tylko 19.617 osób.

Znaczniejsze urzęda pocztowe wykazały na
stępujący dochód b ru tto : Lwów 196.360 złr., 
Kraków 133.708 złr., Tarnów 44.969 złr., Brody 
35,965 złr., Przemyśl 31.819, Tarnopol 27.681

szczególniej §. 9. mówiącego o nieinterwencji mo
carstw, i osobnego traktatu między Austrją, Fran
cją i Anglią orzekającego nietykalność Porty. 
Zniesienie tych traktatów ma być dokonane ak
tem, któryby prawo mięszania się mocarstw przy 
najmniej teoretycznie uznawał, i Moskwa dla o- 
siągnięcia tego celu gotową jest do ofiar a nawet 
do częściowego rozbrojenia się. Ten zamiar Mos
kwy okazuje się jasno w jej wniosku, o którym 
dziś wieczór nadeszła wiadomość, aby paragraf 
(trzeci), o wykonaniu reform i trybie postępowa
nia mówiący, w ten sposób ułożonym został, iż 
mocarstwa zgodziłyby się na to, aby obstawać 
przy wykonaniu reform. Różnica jaka zachodzi 
między angielskiemi a moskiewskiemi paragra
fami jest jasną.

.Anglia chce na przypadek oporu Turcji, co 
jest bardzo prawdopodobuem, postanowienie co 
do dalszych kroków pozostawić porozumieniu 
się mocarstw, nie ma zaś ani potrzeby ani na
wet prawdopodobieństwa, aby to porozumienie 
zamieniło się w interwencję; Moskwa zaś chce 
interwencję uważać jako konsekwencję protoko
łu. W tym przypadku byłby paryski traktat 
zniesionym przez protokół londyński, gdy nato
miast w pierwszym razie protokół nie nadwerę
żyłby traktatu. To właśnie jest kwestją sporną 
do dziś dnia jeszcze nie załatwioną, i trzeba 
przyznać, że jest ona nader ważną, albo
wiem protokół według jednej lub drugiej re
dakcji będzie miał zupełnie inne międzynaro
dowe znaczenie. Sporny ów paragraf trzeci jest 
najważniejszy, a dwa pierwsze są tylko fraze
sami. Nie wiele to znaczy, że mocarstwa „zgo
dność* swą oznajmią, nie wiele więcej będzie 
znaczyło, jeżeli mocarstwa zalecą Porcie prze- 
prowodzenie jakich reform; wszystko to stało 
się już na konferencjach; lecz nader ważnem 
jest, czy obydwa ustępy będą miały tylko teo
retyczną wartość, czy też i moc egzekncyjną, 
którą właśnie najwięcej idzie Moskwie. Chce 
ona do wniosków konferencyjnych dodać groźbę 
egzekucji, która będzie zakończeniem i zamknię 
ciem konferencji, groźbę, którą w protokole kon 
ferencji zapomniano uwydatnić.

„Nie łatwo da się wynaleźć formułę, która 
by zapełniła przepaść między wprost przeciwne 
mi zapatrywaniami polityki Anglii i Moskwy 
Położenie staje się jeszcze bardziej utrudnionem 
przez to, że z każdym dniem coraz prawdopodo 
bniejszem jest, że Turcja oprze się protokołowi, 
zatem że coraz bliższem staje się pytanie, czy 
zastosować przymus tak jak chce Moskwa, czy 
też do niego się nie uciekać, tak jak chce 
Anglia.

„Po odczytaniu mowy tronowej oświadczył 
Savfet basza obecnym zastępcom mocarstw: „Do 
wiedzieliście się panowie o zamiarach Jego ces 
Mości, który mniema, iż o swej szczerej chęci 
polepszenia losu ludności, nie potrzebuje dawać 
żadnych wyraźniejszeń zapewnień/ Oświadczę 
nie to uważają za zapowiedź odrzucenia wnios 
ków protokołu, jak w ogóle wszelkiego obcego 
wmięszania się w sprawy wewnętrzne Turcji. 
Turcja przyrzeka wykonać reformy którym nikt 
nie ufa, Anglia doradza jej reformy, których mo
carstwa pragną," lecz na tem się ogranicza, Mo
skwa zaś chce wymusić reformy.

„W tym trójkącie obracają się rokowania, a 
wynalezienie wspólnego punktu zetknięcia się bę
dzie tak trudnem, jak wynalezienie kwadratury 
koła. Pragnęlibyśmy, aby przybycie Ignatiewa 
do Wiednia pomyślniejszy oznaczało zw ro t/

Tyle Presse, a to ostatnie jej pragnienie po
twierdza przewidywanie nasze o trójcesarskiem 
przymierzu. Czyżby we Wiedniu pragnęli pod
nieść ponownie ten związek trzech ?

Sprawa rokowań z Czarnogórą ani o włos 
nie posuuęła się naprzód, i jeżeli intrygi mo
skiewskie dłużej w tym samym działać będą kie
runku, to wątpić nawet można, czy do 12. kwie
tnia, to jest do końca ponownego zawieszenia 
broni, pokój zawarty zostanie. Wszystko bowiem 
zdradza zamiar Moskwy przedłużenia sprawy 
czarnogórskiej aż do czasu, kiedy ona sama wy
powie wojnę Turcję, dlatego naturalnie, aby Tur
cja siły swe rozdzielić musiała, oddając część ich 
ua prowadzenie wojny z Czarnogórą i z powstań
cami Bośnii i Hercegowiny.

Kotońska Gazeta dowiaduje się, jak powia
da non offtńos tiirkischer Seite, że Porta, z po 
wodu rokowań swych z Czarnogórą, ma zamiar 
wysłać następujący memorjał do dworów:

„1. Porta nie uważa Czarnogóry ani jako 
strony zwycięzkiej, ani jako zwyciężonej. Dlatego 
zgadza się na regulację granic, ale nie myśli u- 
stępować cośkolwiek ze swego terytorjum, bo to 
oznaczałoby przyznanie się do porażki.

2) Tak na konferencji jak i podczas poko
jowych rokowań z Serbią, Porta trzymała się 
zasady, żeby niedopuszczać nikogo do mieszania 
się w jej wewnętrzne sprawy. Dlatego z Serbią 
zawarła trak ta t na podstawie status quo antę; 
więc dla tej samej racji chce na podstawie sta
tus quo antę zawrzeć trak ta t z Czarnogórą.

3) Jeżeliby zaś Porta ustąpiła pragnieniom 
Czarnogóry, to wtedy pokój i m ir , zamiast 
wzmocnić się, byłby narażony jeszcze bardziej.

4) Czy Europa jest przekonana, że do roz
woju Czarnogóry potrzeba zwiększyć jej obszar ? 
Dlaczegóż w takim razie inni sąsiedzi nie ustą
pią coś ze swego ? (mowa tu o A ustrji; pr. r. 
G. N .) Dlaczegóż ma jedna tylko Turcja tracić?

5) W Albanii są plemiona, które powiększe
nie terytorjum czarnogórskiego, uważałyby za 
pretekst do powstania.

6) Żądane obszary ziemi przez ks. Nikitę 
uczyniłyby z Czarnogóry najsilniejszą fortecę 
świata i w jej ręce oddałyby Bośnię.

7) Doświadczenie nauczyło, że Czarnogóra 
nigdy przyjacielem Turcji nie będzie ; więc wzma
cniać nieprzyjaciela, Porta nie widzi potrzeby.

8) Ludność Turcji wiąże rządowi ręce i 
wzbrania pod groźbą zamieszek cokolwiek Czar
nogórze ustąp ić /

Z Moskwy same tylko wieści o mobilizacji 
nadchodzą Tagbtatt dowiaduje się z Odessy, że 
dywizje stojące w Żytomierzu i w Elizawetgra- 
dzie wyruszyły nad Prut. Następca tronu ma zo 
stać szefem korpifcu stojącego w Królestwie.

Ministerjum fraucuzkie wniosło do Izby pro
jekt, żądający 120 milionów kredytu na budowę 
szkółek wiejskich i na urządzenie wychowania 
elementarnego. Gdy staną szkółki, stopniowo na
stąpi przymus szkolny, a nareszcie, jak zamie
rza minister oświaty publicznej, wprowadzi się 
nauczanie świeckie, czyli ze szkół początkowych 

drugorzędnych zostanie usunięty wykład nauki 
religii. W tym względzie Francja chce naślado
wać Holandję, gdzie się po szkołach praktykuje 
nauczanie czysto świeckie. Katolicy, protestanci 
lub izraelici oddają swoje dzieci do tej samej 
szkoły obywatelskiej, lecz na naukę religii posy
łają do swoich świątyń i domów modlitwy. Na
uczanie świeckie ma się odbywać w szkole, zaś 
nauczanie katechizmu w kościele.

Agence Banasa  donosi, że Izby wersalskie 
rozpoczną dzisiaj wakacje wielkanocne i przerwą 
swe prace na 5 tygodni, aby w tym czasie człon
kowie Izby, będący zarazem radzcami jeneralny- 
mi, mogli wziąść udział w kwietniowem posie
dzeniu tychże rad. Takich deputowanych jest 
przeszło 250. Rady jeneralne zaś zbiorą się we
dług nowego prawa w pierwszy poniedziałek po 
świętach wielkanocnych. Po wakacjach, które się 
kończą z dniem 31. maja, rozpoczną Izby obra 
dy nad budżetem; dotychczas ukończono pięć 
sprawozdań, i to sprawozdania ministerstwa fi
nansów, spraw wewnętrznych, sprawiedliwości, 
sztuk pięknych, handlu i rolnictwa. Izby odro
czą się, tak samo jako W roku zeszłym, same 
bez odczytania orędzia prezydenta, gdyż chodzi 
tu tylko o zwyczajną przerwę sesji. Trzy krze
sła są w Izbie opróżnione. Wyborcy okręgu Bor- 
deaux zwołaui już zostali na dzień 25. b m ; wy
borcy okręgu Constantine na 8. kwietnia; wy
borcy okręgu Servan, mający wybrać następcę po 
panu Pomellec, zwołaui zostaną prawdopodobnie 
na dzień 28. kwietnia, tak, że w obradach nad 
budżetem będzie mogła wziąć udział reprezenta 
cja całego kraju, jeżeli w tym czasie śmierć po
nownie nie zrobi jakiego wyłomu.

strą odbędzie się wedle ogłoszenia komitetu u rzą
dzającego w niedzielę 25. t. m. w południe na 
scenie teatru hr. Skarbka o godzinie 12’/,.

— „ H a r m o n ia * .  Wiadomo, źe zasłużony 
kapelmistrz teatralny p. Schiirer został zamiano
wany kapelmistrzem „Harmonii* i jak się dowia
dujemy ma on nadzieję, że już w maju na św. Flo- 
rjana przy dorocznym obchodzie straży ochotniczej 
„Sokoła*, będzie mogła młodziutka kapela publi
cznie wystąpić, nauka bowiem postępuje bardzo 
szybko. Kapelę tę jednak złożoną z bardzo ubogiej 
młodzieży potrzeba kompletnie umundurować. T o 
warzystwo udziela uczniom bezpłatnie nauki, in 
strumentów, nót, lokali i opędza w ogóle wszystkie 
wydatki z utrzymaniem takiego zakładu połączone, 
nie posiada jednak funduszów, by umundurować 
pięćdziesięciu kapelistów, najskromniejszy mundur 
dla jednego kapelisty kosztuje bowiem do 15 gul
denów. Zarząd „Harmonii* ma więc nadzieję, ża 
zamożniejsi obywatele naszego miasta przyjdą mu 
w tym względzie w pomoc i już członkowie pp. 
Piotr Miączyński i Maurycy Diamant oświadczyli 
gotowość umundurowania swoim kosztem, każdy po 
jednym kapeliście. Gdyby zamożniejsi właściciele 
składów sukna, pracowni sukieó męzkich i t. p. 
zechcieli pójść w ślady wspomnianych obywateli, 
w krótkim bardzo czasie sprawa mundurów zosta
łaby załatwioną i wystąpieniu publicznemu kapeli 
nic by już nie stało na przeszkodzie. Prezesem 

Harmonii* jest jak wiadomo p Richtman, dyrek
torem p. L. Marek, a członkami komisji munduro
wej pp. Alfred Bojarski, Jan Dębicki i Franciszek 
Piątkowski.

Pan Nagy Jakób, były żołnierz z powstania 
węgierskiego 1848— 1849 roku, wyrabiał w czasie 
swej niewoli w cytadeli Fellegyar rodzaj piszczałki 
pastuszej z drzewa bzowego. Przy wrodzonym ta 
lencie muzykalnym wydoskonalił swój instrument 
tak dalece, iż wydobywa zen nadzwyczaj czyste 
tony i najpiękniejsze umie wygrać melodje. Pan 
Nagy Jakób powszechne zdobył sobie uznanie wszę
dzie, gdzie tylko dał się słyszyć, występując w wielu 
miastach większych Europy. Obecnie bawi on we 
Lwowie i ma zamiar wystąpić tu z koncertem po 
świętach wielkanocnych. Jak się dowiadujemy, pro
dukował się on tutaj w kilku kołach prywatnych, 
gdzie gra jego powszechne znalazła uznanie.

— W kasynie mieszczańskim odbędzie się w 
niedzielę dnia 25. marca b. r. koncert pod kiero
wnictwem i współudziałem p. Ludwika Marka, tu
dzież pani M, Hinze, panny Felicji Świtalskiej i 
pana Artura Barthelsa. Dochód przeznaczony na 
cele dobroczynne. Program ogłoszony będzie jutro. 
Początek koncertu o pół do ósmej wieczorem. Li
sta dla członków otwarta znajduje się w kance- 
larji kasyna mieszczańskiago, gdzie wydawane będą 
bilety równie dla nieczłonków po 1 złr. w. a, od 
osoby.

— Mieszkańcy Sieniawszczyzny i Żółkiewskie
go skarżą się na ogromny nieład, brud, błoto i 
śmieciska, zalegające cały plac Rybi, jakby składy 
mefitycznych gnojowisk, zionących na całą okolicę 
najobrzydliwszemi wyziewami. Nie tylko plac Rybi 
sam, ale wszystkie chodniki są nie oczyszczone ze 
śniegu i błota, tak że przeprawiać się przez nie 
jest prawdziwym popisem gimnastyki karkołomnej. 
Możeby też dotyczący pan komisarz częściowy ra 
czył zaglądnąć w tamte okolice.

—  Dzienniki peszteńskie ogłaszają dziś uchwa
łę sądu tamtejszego, zapadłą dnia 14. marca b. r. 
w sprawie Korczyńskiego. Według tej uchwały 
sąd nie zgadza się na wznowienie procesu, a mia
nowicie z tego powodu, że zeznaaia Ignacego Ry
dla, złożone po odczytaniu wyroku, nie zgadzają 
się bynajmniej z temi okolicznościami, jakie z prze
biegu procesu prawdziwemi się okazały. Oświadcze
nie J. Rydla, że zemścić się chclał na Korczyń
skim za to, że ten chciał uwieść jego żonę, niema 
najmniejszej podstawy psychologicznej, a zeznania 
Anny Kirschner, owej pani, która w godzinę mor
derstwa dokonanego na Ernym miała rozmawiać z 
Korczyńskim w „Elisabethgarten* zdaje się pole
gać na pomyłce. Dowodzi to wyraźna niezgoda o- 
powiadania jej z opowiadaniem Korczyńskiego sa 
mego. Sąd wprawdzie niepodejrzywa pani Kirsch
ner o fałszywe świadectwo, ale sądzi, że głównym 
powodem było tu rozgorączkowanie wyobraźni, spo
wodowane wczytywaniem się w sprawozdania są
dowe.

Z lwowskiej Rady miejskiej.
Na początku posiedzenia przed rozpoczę

ciem obrad nad kwestjami na porządku dziennym 
postawionemi, przewodniczący p. Jasiński zaprasza 
radnych na popis miejskiej straży ogniowej, który 
odbyć się ma jutro o godzinie 9tej z rana w dzie
dzińcu ratuszowym i zawiadamia następnie Radę, 
że uchwała zapadła na jednem z ostatnich posie
dzeń co do budowy gmachów rządowych we Lwo
wie (namiestnictwo), wniesioną została do właści
wych ministerstw.

Dr. G o ld m a n n  zapytuje prezydenta w spra
wie obsadzenia posad nauczycielskich przy dwóch 
szkołach ludowych, rzym. kat. i gr. kat objętych 
w roku zeszłym na fundusz gminny. W  myśl u- 
chwały Rady miejskiej został już dawno rozpisany 
konkurs i podania kompetentów przeszły za po
średnictwem Rady do okręgowej Rady szkolnej, 
gdzie zalegają od 19. października 1676 r.

Przewodniczący prostuje twierdzenie interpe
lanta, jakoby nominacje zalegały w okręgowej 
Radzie szkolnej, bo ta  przesłała już dawno propo
zycje krajowej Radzie szkolnej.

Nakoniec uchwala Rada sprzedać p. M. Han
sowi kawał gruntu miejskiego za rogatką Janow
ską za 100 zł., a na prośbę Antoniny Mirskiej, 
wyasygnować dla szpitalu sw. Zofii tytułem sub
wencji półroczej 525 zł., a na leki 250 zł.

— Z fundacji ś. p. Pelagii Russanowskiej na
dał kurator Piotr hr. Moszyński opróżnione przez 
zgon ś. p. Brawackiego i ś. p. Rupniewskiego dwa 
miejsca wsparć dożywotnich o rocznej kwocie 300 
zł. w. a. panu Franciszkowi Kowalskiemu w Epi- 
nal we Francji i p. Antoniemu Kotarasińskiemu w 
Nantes we Francji zamieszkałemu.

— Podatki bezpośrednie. W  r. 1876 przy
pisano w mieście Lwowie ogółem 2,113.504 zł. 8 c. 
podatków bezpośrednich z dodatkami krajowym i 
indemnizacyjnym, po potrąceniu kwot odpisanych 
przy podatku gruntowym z powodu wyjścia gruntu 
z pod uprawy, tudzież podatku domowym z powo
du lat wolnych przy nowych budowlach. Ta kwota 
ogólna rozdziela się na poszczególne rodzaje po
datków jak następuje:
Gruntowy 
Zarobkowy 
Dochodowy 
Domowo-czynsz.

7.265 zł. 6 c. czyli 
147.740 .  37 „ „
897.260

1,061.238
62

3

0*33%
6*99%

42*46%
5022%

Razem 2,113.504 z ł.. 8 c. 10000 
Na jednego mieszkańca — licząc bez wojska —

wypada 21 zł. 66 c. podatków bezpośrednich; z te 
go na rzecz państwa 13 zł. 77 c., na rzecz fun
duszu krajowego i indemnizacyjnego 7 zł. 89 c.

— I. Spis składek dla Zakładu ciemnych na 
budowlę domu przytułkowego dla ociemniałych 
dziewcząt: Ks. kanonik Mazurak 10 zł., emeryt 
rządzca Kmicikiewicz 10 zł., Marek Makowski 50 
zł., z koncertu danego przez nczniów ociemniałych 
775 zł., hr. Helena Mierowa 50 zł., W ł. Gubryno- 
wicz 25 zł., Kaz. Polityński 25 zł., procenta od 
oblig. indem. 179 zł. 52 ct., zostało gotówką 80 
ct., gal. Bank kredytowy 50 zł., Zyg. Richtmann 
15 zł., Jan Dobrzański 5 zł., Izydor Cohn 5 zł., 
książę Jerzy Czartoryski 500 zł., księżna Marja 
Czartoryska 500 zł., hr. Nenperg 20 zł., Ant. Dąb- 
czaÓBki 10 zł., ks. biskup Hirschler 100 zł., kr. 
Julia Branicka 50 zł., hr. S. Badeniowa 25 zł., 
Mielnicki 5 zł., urzędnicy sądu wyższego krajów. 
46 zł. 80 c t , urzędnicy sądu krajowego 36 zł. 30 
ct., radni ra. Lwowa 94 zł., Karol Mikolasch ap
tekarz 300 z ł , W ydział krajowy 500 zł., hr. Ursz. 
Golejewska 25 zł., razem 3412 zł. 42 ct.; tudzież 
1900 zł. w óblig. indemniz.

Lwów dnia 15. marca 1877,
Dyrekcja.

— Rozdół, 21. marca. Pierwsze ogólne zgro
madzenie Towarzystwa ochotniczej straży ogniowej

Kronika miejscowa i zamiejscowa.
— Hugo, balada Słowackiego, do której doro

bił muzykę Henryk Jarecki, składa się z chórów, 
solów i wielkiej orkiestry, a wykonaną będzie we [odbędzie się w dniu 7. kwietnia b. r. w sali szkol 
wtorek 27. b. m. w teatrze. Najlepsze siły naszego nej o godzinie 4. po południu, na które niniejszem 
miasta wezmą udział w jej wykonaniu, a ci co szanownych członków wspierających i czynnych za- 
mieli sposobność słyszeć utwór utalentowanego kom- ipraszamy. Na porządku dziennym: 1. Sprawozda- 
pozytora, porównują pod względem efektów dzieło ' nie komendy z dotychczasowych czynności. 2. W y
to jakkolwiek mniejszych rozmiarów, do Moniuszki [ hór wydziału na lat trzy. 3. Wybór sędziów ho- 
„Dziadów/ Baladę poprzedzi uwertura hr. W ła - , norowych. 4. Przegląd przyborów strażackich. Ka- 
dysława Tarnowskiego, którą w Wrocławiu z ogro- źdy z członków czynnych winien jawić się na zgro- 
mnem powodzeniem wykonano kikakrotnie. 'madzeniu z przyborami jakie mu powierzone zo-

Pierwsza próba balady Hugo z pełną o rk ie-'stały  i w uniformie.



__ (7 1.) Tarnopol, 20. marca. W  ubiegły
czwartek przedstawiono w obec licznie zgroma
dzonej jarmarkowej publiczności na dochód Sto
warzyszenia rzemieślniczego „Gwiazda" w tutej
szej sali teatralnej dwie komedje p. t. „Diament 
nieszlifowany" i „Szlachta ehodaczkowa." Przed
stawienie wypadło wcale dobrze; p. L. była bar
dzo dobrą baronową o pełna życie i humoru, gra 
p. F. nie mało przyczyniła się do świetnego po
wodzenia. Przytem i strona meterjalna nic nie 
pozostawia do życzenia, czysty bowiem dochód po 
odtrąceniu kosztów urządzenia wynosi przeszło 
90 zł. Słychać również o mającym się wkrótce 
tu odbyć przedstawieniu amatorskiem na dochód 
wybudować się mającego „domu sierot.8

— Tarnów 19. marca. Uszkodzenie wspania
łych pomników książąt Ostrogskich w katedrze 
tarnowskiej przez czas jedynie, a nie przez brak 
pieczołowitości powstałe, narobiło dużo hałasu po 
gazetach, przesadą w przedstawieniu całego wy
padku, ale dobrze się stało jak się stało, bo może 
właśnie ten krzyk sprowadził nam zacnego profe
sora Łepkowskiego do Tarnowa, który nie tylko 
dał zdrowe rady i wskazówki co do restauracji 
pomników, ale swoją odezwą do Rady miasta na
szego zwrócił uwagę na konieczną potrzebę re
staurowania ratusza tarnowskiego.

Pan Łepkowski, radził podobno, aby korzy
stając że studjów przedsiębranych w sprawie re
stauracji Sukiennic, postawionych w tymże samym 
stylu co radnica tarnowska, co prędzej wykonać 
plan jej restauracji, który powoli w miarę napły
wu funduszów mógłby być wykonywany.

Wszyscy się tą  wiadomością ucieszyli w prze
konaniu, że z wdzięcznością przyjętą zostanie, że 
nam piękny ratusz, ozdoba naszego grodu, którą 
nawet cudzoziemcy podziwiają i cenią, zrestauro- 
waną będzie; cieszono się w mniemaniu, że bur
mistrz nasz, człowiek światły i patrjota, umiejący 
cenić wartość tak popierać będzie myśl pana Łep
kowskiego. Tymczasem dziś krąży po mieście wia- 
domomość, że pan burmistrz ma zamiar odpowie
dzieć panu konserwatorowi, że o restaurowaniu 
swojej radnicy miasta dla braku funduszów, my
śleć nie może. Znając tutejsze stosunki, uważam 
tę wieść za złośliwy wymysł, nie wierzę i nie przy
puszczam, aby dr. Klemens Rutowski chciał tak 
odpowiedzieć i piękną myśl Łepkowskiego w za
rodku pogrzebać. Nie wiem jakiemi funduszami 
miasto Tarnów obecnie rozporządza, ale wiem, że 
wszyscy radni z burmistrzem na czele, dołożą 
wszelkich starań i obmyślą fundusze,, aby myśl 
pana Łepkowskiego w życie wprowadzić. — Wie 
iyczka naszego ratusza, atyka z mankarami i drzwi 
główne to cacko budownictwa i piękny zabytek 
sztuki średniowiecznej, które zasługują na opiekę 
i koszta, zasługują aby je potomność zachować.

Zacni i rozsądni obywatele miasta powinni 
postarać się najpierw o zrobienie planów restau
racji takich, któreby wymaganiom krytyki artysty
cznej odpowiedziały.

Następnie chodzić będzie o kosztorys. Dopiero 
zaś wtedy, gdy będziemy wiedzieli ile pieniędzy 
potrzeba, poszukamy rady zkąd ich wziąć, — roz
ważymy zresztą czy naraz je  wydać, czy też robo
tę na lat kilka rozłożyć.

Powiedział ktoś, że zacząć, to znaczy połowę 
zrobić. Więc gdy na zrobienie tej pierwszej poło
wy potrzeba więcej energii, umiejętności i miłości 
niż pieniędzy, od tej pierwszej zacznijmy. Wiem 
że kiedy powzięto myśl restauracji grobów naszych 
królów, nie miano jednego centa funduszów, a dziś 
groby te świetnie zrestaurowano ku chlubie narodu

Naród, który ehce żyć, ceni swe pamiątki 
|  — CzortkÓW. Przed kilku dniami przybył do 
nas p. Grafczyński z całą trupą i rozpoczął swe 
przedstawienia, których liczba jest ograniczoną na 
12. Przedstawienia rozpoczęto komedją Michała 
Bałuckiego „Radcy pana radcy8 . Nie wdajemy się 
w długą ocenę gry, ale krótko powiadamy, że do 
skonale odegrano całą komedyjkę, a osobliwie rolę 
Dziszewskiego oddano wyśmienicie. — Wprawdzie 
niestósowna to pora uczęszczania na przedstawię 
nia u nas na prowincji, gdzie błoto po kolana a 
osobliwie w tym roku gdzie miasto nasze dotąd 
nie ma burmistrza i nikomu ani to w głowie, bo 
daj jako tako miasto z gnoju i śmiecia oczyścić 
a przecież ■ dawniej tego nie bywało. Tak samo 
rzecz się ma i z prowincją, gdzie dla złych dróg 
trudno się ruszyć z domu.

Ale pomimo tego, publiczność tutejsza dała 
sobie słowo, wspierać to towarzystwo wszelkiemi 
siłami i daje tego dowody, gdyż dosyć licznie gro
madzi się się na przedstawienia.

Po świętach obowiązał się p. Grafczyński dać 
jedno przedstawienie na korzyść tutejszej straży 
ogniowej ochotniczej, która istotnie bardzo w opła
kanym zoBtaje stanie i nie posiada żadnych fundu

szów, i która swoje istnienie dotąd tylko tutejsze
mu pocztmistrzowi p. D. zawdzięczać może. Przez 
całą zimę zbierano się uorganizować teatr amator
ski i w istocie z początkiem tego miesiąca udało 
się to już prawie do skutku doprowadzić. Ale że 
u nas, jak nigdzie, zdania są tak podzielone, że 
nigdy nic jeszcze nie uwieńczyło się pożądanym 
skutkiem, więc i tu o drobnostkę, o której i wspo
minać nie warto, rozbiło się wszysto i biedna 
straż rozczarowała się okropnie, dowiedziawszy się, 
że prawdziwe źródło mogące przyść jej z pomocą 
naraz znikło. To też jakby w porę przybył pan 
Grafczyński, który dowiedziawszy się bliżej o sto
sunkach straży ogniowej tutejszej, natychmiast 
oświadczył swą gotowość przyjść jej w pomoc, da
jąc na ten cel jedno przedstawienie. Straż ognio
wa Czortkowska żywi błogą nadzieję, że i okolica 
nie odmówi swego przybycia na to przedstawienie 
a tem samem da dowód, że instytucję tę tak po
żyteczną pragnie wspierać i podtrzymywać.

-  (Z) Czerniowce, 20. marca. Szał zapust
podobno od popielca w całym chrześciańskim świę
cie przycichł.

Jedni nie biorą udziału w zabawach trzyma
jąc się zasady, że wypocząć, trzeba aby po wielkim 
poście z zabaw korzystać można, drudzy że nie 
wypada gwałcić ustaw kościelnych, trzeci ze należy 
ludowi przykładem przyświecać i t. p.

U nas w Czerniowcach panuje w tym wzglę
dzie jak  najzupełniejsza zgodność zdań, objawiają
ca się w zasadzie : „Baw się człowiecze zawsze, 
kiedy ci się bawić miło, boś stworzony do wiecznych 
uciech, nie przerywaj więc słodkiej nici zapustnego 
życia." Takiemi zasadami karmią tutejsi niemieccy 
kulturtrłigcrzy mieszkańców Czerniowiec, którzy 
przekonani nieubłaganą logiką ich argumentowania 
snują bez przerwy różaną nić zapustnego życia 
podczas wielkiego pestu. Kto się chce bawić, hulać, 
szaleć podczas wielkiego postu, niech się tylko za
pisze do tutejszego „Beamten Casino-Vereiu“, zo
stającego obecnie pod przewodnictwem dr. Korna, 
dyrektora tutejszej szkoły realnej.

Rzeczone towarzystwo urządziło już w poście 
wielkim i<ź trzy tańcujące wieczorki, które dzięki 
wpływowi dyrekcji, składającej się prawie z s a 
mych Niemców, a to: z kilku profesorów wszechnicy 
i urzędników, ku ogólnemu zadowoleniu jak najle
piej się powiodły.

Dyrekcja urządzając wieczorki tańcujące w dnie 
postu wielkiego miała przed oczyma §. 1 statutów, 
który opiewa: „Der Beamten Casino-Verein bat den 
Zweck in Czernowitz einen Mittelpunkt fiir die ge- 
sellige Vereiniguug des Clerus, der k. k. Offiziere, 
der Beamten und dereń Familien zu bilden."

A cóż jest innego wieczorek tańcujący jak nie 
gesallige Vereinigung“? Urządzanie zatem wie 

czorków tańcujących podczaB wielkiego postu nie 
sprzeciwia się statutom towarzystwa reskryptem 
c. k. rządu krajowego z dnia 3. stycznia 1877 do 
liczby 11802 zatwierdzonym.

Ci księża, którzy są członkami „beamterskiego 
kasyna" snąć inaczej sobie tłumaczyli to wygodne 
„gesellige Vereinigigung\ bo żaden w rzeczonych 
wieczorkach nie brał udziału. Źle jednakże źrebili 
zaniedbując donieść wyższym sferom, w jaki spo
sób wydział „beamterskiego kasyna" §. 1. statutów 
interpretował. Nie pojmuję, jakieby powody zmu
siły kapłanów do milczenia. Może się obawiali, że 
głos ich będzie głosem wołającego na puszczy ? 
Wątpię. Powinni już byli ztąd czerpać otuchę, że 
nasz cesarz przestrzega ściśle ustaw kościelnych.

Za przykładem „beamterskiego kasyna" po
szedł także lud, wyprawiając w „czaruą niedzielę1 
orgie po brudnych szynkowniach. Za ten zbawień 
ny wpływ „beamterskiemu kasynu" — cześć!

się roztkliwia. Prelegent objaśnia, że romansem 
tym była „Walerja" pani Kriidener. W drugiej 
części, tylko scena z upiorem i pasterką w żałobie 
jest ustępem, niejasnym zresztą. Część czwarta, 
cała osnuta na dziejach serca Adama, w wielu 
miejscach jest zagadkowa. Gustaw naturalnie jest 
upiorem moralnym. Najbardziej zagadkową jest 
scena samobójstwa jest ona chwilą zwrotu, wejścia 
w siebie i słusznego siebie ocenienia. Tem właśnie 
Gustaw Mickiewiczowski jest wyższym od wszyst
kich bez wyjątku ideałów nieszczęśliwych kochan
ków, że je st w stanie osądzić siebie i dać swój 
przykład innym „ku przestrodze.*' Część tę „Dzia
dów", mieni prelegent pierwszym polskim poematem 
miłośnym, twierdząc, że ani w Kochanowskim, ani 
w pisarzach Stanisławowskich, uczucie prawdziwej 
miłości nie miało swego reprezentanta.

W programie mającego odbyć się w niedzielę 
trzeciego i ostatniego z koncertów symfonicznych 
urządzonych staraniem dyrektora Kątskiego wyko
nanym będzie Psalm (7) Mikołaja Gomółki, Psalm 
Palestriny, obadwa pochodzące z 16go wiekn, oraz 
„Galla" Gounoda, utwór u nas dwukrotnie tylko 
wykonywany.

— Dzień skonu Górnickiego. Korespon
dencja do najlepszego z miesięczników polskich : 
„Biblioteki W arszawskiej", pisana przez Zygmnnta 
Glogera rozstrzyga nakoniec wątpliwość, jaką mia
no dotychczas co do daty śmierci Łukasza Górnic
kiego. W Pamiętnika naukowym z r. 1848 był ar
tykuł ks. Smoleńskiego o Górnickim, w którym 
oznaczono datę skonu autora „Dworzanina" na 22. 
lipca 1603 r. Mimo to artykuł ten poszedł w za
pomnienie, a nieodwołanie się ks. Smoleńskiego do 
źródła czyniło rzecz całą niewiarygodną, bo po
zbawioną dowodów. Obecnie usuwa wszelką wątpli
wość pismo Ignacego Kapicy, antora herbarza, który 
obok trenu Górnickiego wypisał łaciński napis gro
bowy dziś zaginiony, w którym czytamy między 
innerni te słow a: „ Obiit Anno Domini 1603. Dic 
22  mensis Ju lii. Aetatis suae Anno 76to.u

— Warszawa 21. marca. Wczoraj St. hr 
Tarnowski mówił dalej o początkach poezji roman
tycznej w Polsce. Prelegent rozpoczął tem, że na 
geniusz poetycki trzy składają się żywioły: uczu
cie, wyobraźnia i myśl, refleksja. Największym poe
tą byłby ten, u kogoby wszystkie te żywioły istnia
ły w najwyższym stopniu, a zarazem były między 
sobą równe. U Mickiewicza widzimy je wF nader 
szczęśliwym stosunku, a choć w niektórych utworach 
jeden z żywiołów ma przewagę nad innerni; w„Gra- 
Żynie" refleksja, w „Konradzie Wallenrodzie" uczu
cie, w „Dziadach" fantazja, to w „Pana Tadeusza 
nastrajają się wszystkie trzy do zupełnej imponut 
jącej harmonii. Zawiedziona miłość uczyniła z Mic
kiewicza poetę, ona utworzyła „Dziady", poema- 
ze wszystkich utworów Mickiewicza najbardziej 
osobisty, obejmujący jego dzieje wewnętrzne. Z tego 
powodu określa trafnie formę „dramatu fantasty
cznego" i wywodzi jej genezę. W pierwszej części 
bohater marzy, nieokreślone jeszcze pragnienia na
pełniają jego duszę, — ona czyta romans i nad nim

Lwów, a Izby handlo
wej dnia 83. marca.
7. Akcje ea sztukę. 

(boz kupona bieżącego.) 
Kolej gal. Kar. Lud.

„ Lwów.-Użera.-Jassy 
Banka hip. gal. po 200 zł. 
Banku kred. gal. po 200 zł. 

77. Listy sast. za 100 zł. 
(boz kupoaa bieżącego.) 

Tow. kred. gal. 6 pr. w. a 
.  ,  „ 4 p r . w .a
„ „ „ 6 pr. okres

Banku hip. gal. « pr.
777. Listy dłużne 

ea 100 sł.
Gal. zukł. kred, w iele. 6 pr.

w. a....................................
Ogól. rei. kred. zakł. dl*

Galicji i Bukowiny 6 pr 
loeowanio w 16 lat .

Tow. kred. miej. 6 pr. w. a. 
IV . Obligi ea 100 »ł. 
Indeuanizaoyjne galie.
Poi. kraj, z r. 1873 po 6 pr. 
ljMy miasta Krakowa

„ „ Stanisławowa
F. Monety.

Dukat holenderski . 
Dukat cesarski . . . 
Napoleondor . . .
Pół imperjał rosyjski 
Rubel rosyjski srebrny 
Rubel rosyjski papierowy 
Pruskie bilety kaaowo 
100 Marek niomioekieb
Srebro ...........................
Kupony w srebrze .
Wiedeń, 21 marca.

Powszechny dług pań
stwa (ea 100 sł.) 

Bout. austr. w banku, fi pr
„ „ w sreb. 5 „

1889 eało losy (m. k.

«
1839 */» lw u  »

. 1854 po 250 zł. 4 pr 
1 1860 „ 600 zł. w.a. 6 .

1 8 6 0 .1 6 0  .  „ ,
~ ~  1 8 6 4 .1 0 0  „ „ „
Renta złota 4 pet. . . 
Listy zast. dom. po 120 6 » 
Oblig. indem. (100 sł.) 
Galicyjskie . . 
Bukowióskio 
Inne publiczne pozycs. 
Wegior. poi Lal.pal2lzJ

ó proc. .

płacą| żąda.
złr. w. a.

212 — 
116 -  
2 1 6 -  
211 -

ig. poż. preiii. po 100 zł. 
recka poż. kol. po 400 fr.

Akcje bankowe. 
Auglo-austr. po 200 zł. 120 
Bodencred. au. 200 zł.

2 _  Zakł. kr. dla han. i przem

214 — 
118

88 80 
77 — 
8880  
87 70

90 —

84 75 
90 — 
14
19 60

6 63
6 69
9 70
9 85
1 6 8

•60*4

59 60
107 60 
107 -

64 50 
68 60 

289 — 
289 — 
105 50 
110 75 
119 50 
133 —

plącą, żąda.
zlr. w. a.
76 26 
1850

placą| żąds
zlr. w. a.

Zakł. kr. węg. 200 zł. 
Tow. esk. n. au st po 600 zł. 
Franco - anstr. po 100 zł 

węgier
Gal. bank. hip. po 
Gal. bank dla band, i 

po 200 złr. . ,
Gal. zakł. kr. ziem, po200zł. 
Ronten bank po 160 zł. 
Banku nar. austr. po 600zł. 
Banku pow. aust. po 200 zł, 

9150 [luionbank po 140 sł.
Yeroiusbank po 1<XJ zł 
Vork«hrsb. pow. po 140 zł 

91 _  Wied. baukYor. po 100 zł

84 60 
7 8 -  
84 60
88 60

200 zł 
przem

7825

156 20 
142 25 
676

finansowe wstrzymywały się z dobiciem ostate
cznego targu. Dziś już wszyscy wątpią, aby po
życzka przyszła do skutku.

W Izbie niższej angielskiej interpelowano 
rząd co do Egiptu, i co do wiadomości podanej 
w dziennikach, iż pod Adrjanopolem wybuchły 
zaburzenia groźne; przy tej sposobności nadmie
nił interpelant, że dawniejszych sprawców rzezi 
bułgarskiej, rząd turecki wydawszy ogólną amne- 
stję, ułaskawił. Telegram podaje odpowiedź rzą
du na tę interpelację:

Londyn d. 23. marca. Odpowiadając 
na interpelacje oświadczył wczoraj rząd, iż 
wicekról egipski jenerała Gordono upoważnił 
do zawarcia pokoju z Abassynią, a chociaż 
wieście rozszerzone o zaburzeniach pod Adria- 
nopolem, są bardzo przesadzone, to jednak 
rząd dał polecenie konsulowi swemu, aby na 
miejscu osobiście się przekonał, co właści
wie zaszło i czy nie zanosi się na groźniej
sze wypadki. Co do amnestji sułtańskiej, ta 
nie obejmowała osób, które brały udział w 
okrucieństwach bułgarskich.

Już to whigowie dopiekają rządowi torysów, 
nie zważając nawet na interes Anglii. Tu Mo
skwa nie chce dać przyrzeczenia demobilizacji, 
nie chce więc odstąpić od zamiaru wypowiedze
nia wojny Turcji, zasłaniając się, iż gdyby roz
broiła się, to chrześcianie tureccy będą dalej 
prześladowani — a tu whig Dudley rozwodzi się 
w parlamencie, że utrzymanie pokoju na nic się 
nie przyda. Ważniejszą bowiem jest kwestja po
lepszenia losu chrześcian tureckich. Usprawiedli
wia więc opór Moskwy przeciw propozycji an
gielskiej !

Z innych wiadomości niema ważnych. Ru
munia z swemi wewnętrznemi walkami rady so
bie dać nie może. Czerwoni konserwatystów 
zgnieść chcą.

Bukareszt d. 23. marca. Komisja par
lamentarna przedłożyła Izbie akt oskarżenia 
byłych ministrów. Utrzymała ona akt oskar
żenia przeciw pp. Catargiu, Latrovari, Flo- 
resco, Majoresco i Mauroglieni a odstąpiła 
od oskarżenia przeciw pp. Cretzulesco i Kar- 
powi. Co do innych eksministrów pp. Boere- 
sen, Cantacuzeno i Rosetti pozostawiła Izbie 
decyzję, czy ma być oskarżenie utrzymane.

WIEDEŃ 23. marca 1877.

Akcje fran.-aust. —.— . Węgier, kred. 137.—
Anglo-austr. 74.50. Unionsbank 53.—
Kolej Kar. Lud. 211.50. Nordbahn 181.—
Kolej połudn. 81.—. Kolej Alfóld. 97.50
Kolej Elżbiety 132.—. Kolej Lw.-czer. 115.50
Węg. Nordostb. 9 7 .- . Rndolfsbahn 109.25
Wiener-Banges. —.—. Węg. Ostban. — .—
Galie, indemniz. 84.75. Losy z r. 1864 132.50
Franco-H. Bank Verkelirsbahn 79.50
Losy tureckie 18*60. Banbank-Act. — .—
Kolej państw. !225.50. Bankverein 6 0 .—
Wied. Bauver. — .—. Losy węgier. 74.—
Akcje kredytowei —,— Marki niemieckie et. 60.20
Rosyjski rubel papierowy 1.51.
Usposobienie: mdlę.

Berlin, 22. marca. Russ. Banknoten 251.70. Cre
dit. Aet. 257 50. Łombarden 1 3 6 .- .  Galizier 88.50 
Staatsbahn — . - .  Rninitnier 13.20. Oesterr.-Bank- 
noten 166.40. Usposobienie — .

K a s a  g a lie . T o w . k r e d y to w e g o .
Kupuje. Sprzedaje,

Listy zastawne po . 77
/# « » P® •

Lwów, dnia 23. marca 1877.
fiASBRUUn MMKBtMk:jSK«Wa3S»BWK»^J0^

77 50 
84 50

P ociąg i kolejow e.
P r z y c h o d z ą  d o  L w o w a :

KRAKOWA: o godzinie 6 minut 30 rano (pociąg po
spieszny); o godz. 9 m. 25 wieczór (pociąg osobowy); 
o godz. 10 min. 36 przed południem (pociąg mięszany).

CZERNIOWIEC: o godzinie 9 minut 55 wieczór (po
ciąg pospieszny), o godz. 3 m. 40 rano (pociąg mie
szany); o godz’. 2 in. 50 popołudniu (poeiąg mieszany).

<SLAWl. -  ~ -

dżinie 2 minut 64 rano (pooiąg osobowy); o godz. 8 
m. 8 popołudniu (pociąg mieszany).

PODWOŁOCZYSK. (na dworzeo lwowski głów ny: o 
godzinie 10 w. 33 wieczór (peciąg pospieszny) o godz. 
8 min. 25 rano (pociąg osobowy) o godz. 3 m. 48 
po południu (pociąg mięszany).

O d c h o d z ą  z e  L w o w a :
DO KRAKOWA: o godzinie 11 min. 3 przed północą

(pociąg pospieszny); o godz. 4 m. 40 rano (pociąg 
osobowy,) o godz. 4 minut 45 po południu (poeiąg 
mięszany);

DO CZERNIOWIEC: o godzinie 6 minut 25 rano (po
ciąg pospieszny); o godz. 11 minut 25 wieczór (po
eiąg m ięszanyi; o godz. 12 min. 30 z południa (po
oiąg mięszany).

DO STANISŁAWOWA; (na Stryj): o godzinie 6 minut 
5 rano (pociąg! nr. 1); o godz. 5 min. 10 wieczór 
(pociąg nr. 8).

DO PODWOŁOCZYSK: (z głównego dworca): o god 6 
min. — rano, (pociąg pospieszny); o godz, 10 min. 37 
wieczór (pociąg osobowy); o goaz. 11 min. 46 w po
łudnie (pociąg mięszany).

DO PODWOŁOCZYSK: (z Podzamcza): o godz. 11 ni. 4 
wieczór (pociąg osobow y); o godz. 12 w. 11 w po
łudnie (pociąg mięszany).

P o r y  n iii i© J » x e g o  r o z k ł a d u  j a z d y  o d n o s z ą  
Mię d o  p o łu d n i k a  p e s z t e u a k io c o ,  g o d z . l x  
w  P e z z e i e  odpow iada godz. 12 ni. 20 we  
Lw ow ie.

Dzisiejsza Wiener Zlg. podaje patent cesar
ski, datowany 20. marca, zwołujący sejmy, a to 
bukowiński na 11. kwietnia, czeski i tyrolski na 
9. kwietnia, wszystkie inne sejmy krajowe na 5. 
kwietnia, w y j ą w s z y  s e jm  g a l i c y j s k i .
Na który dzień i miesiąc galicyjski będzie zwo
łany, nie wiadomo dotąd. Jeśli nie wybuchnie 
wojna, to najprawdopodobniej na sierpień-wrze- 
sień.

O stanie rokowań między Anglią a Moskwą 
zaczyna publicystyka porzucać pesymistyczne za
patrywania. Jest rzeczą pewną, że do porozu
mienia nie przyszło — a misja Ignatiewa skoń
czyła się fiaskiem. Gabinet angielski nie przy
jął modyfikacji, które Moskwa poczyniła w pro
jekcie angielskim protokołu międzynarodowego.
Anglia w protokole samym umieściła punkt o 
demobilizacji armii moskiewskiej. Moskwa ten 
punkt wykreśliła, oświadczając, że dopiero po 
podpisaniu protokołu zobowiąże się do rozpusz
czenia armii. A gdy Anglia przyjmowała wresz
cie taki protokół ale pod warunkiem, ażeby Mo
skwa przyrzeczenie demobilizacji równocze
śnie z protokołem międzynarodowym podpisa
ła, wtedy Moskwa żądała, ażoby przyrzeczenie 
demobilizacji było warunkowe i do demobilizacji 
ona dopiero wtedy obowiązana była, gdy Czar
nogóra zawrze pokój z Turcją, a Turcja armię 
swą rozpuści. Na tem skończyły się rokowania 
z lgnatiewem. Wątpliwą nawet jest rzeczą, czyli 
Anglia dalej prowadzić je  będzie. Bardzo pro
blematyczne pod pod .tym wżględem jest wczo
rajsze oświadczenie Derbyego w Izbie lordów, 
podane w następującym telegramie:

L oildyu  dnia 23. marca. Lord Derby 
oświadczył w Izbie wyższej, że tekst mię
dzynarodowego protokołu, zaproponowanego 
przez Moskwę, i kwestja, pod jakiemi wa
runkami mogłaby Anglia ten protokół pod
pisać— jeżeliby w ogóle do podpisania pro
tokołu przyjść miało — zajmuje obecnie ga
binet i jest przedmiotem jego starannego 
zastanawiania się.

Londyn d. 23. marca. Na wczoraj- 
szem posiedzeniu Izby panów, lord Dudley 
wyraził obawę, że protokół międzynarodowy 
chociażby zapewniał utrzymanie pokoju eu
ropejskiego, to jednak nie daje rękojmi le
pszej administracji w chrześciańskich pro
wincjach Turcji. Na podstawie przedłożonej 
korespondencji lord ten gani także postępo
wanie dyplomatyczne Elliota. Somersett 
Derby ubolewają nad zarzutami, jakie Dudley 
poczynił Elliotowi. Derby rzekł: Jeżeli lord 
Dudley wie, że porozumienie z Moskwą jest 
bliskie, to wie więcej niż ja. Według zdania 
Dudley’a pokój jest podrzędniejszego zna
czenia, niż zaprowadzenie lepszej admini
stracji w Turcji. Wojna europejska zaś wię
ksze wywołałaby okrucieństwa, niż te, które 
się działy w tureckich prowincjach. Rząd 
zastanawia się nad tekstem i warunkami 
protokołu, jeżeli tenże w ogóle ma być pod
pisany. Derby gani mowę Dudley’a, która 
zdaniem jego, naród moskiewski może roz 
drażnić przeciwko własnemu rządowi, skłon 
nemu do polityki pokojowej, co mu honor 
przynosi — mowa ta wywołać może trudno 
śai między mocarstwami, i jeżeli nie zni 
szczyć, to przynajmniej przewlec pożądane 
załatwienie.

Derby broni w końcu Elliota, i zapo 
wiada rychłe przedłożenie dalszej korespon 
dencji.

Lord Stratheden odkłada aż na po świę 
ta wniesienie swojej mocji dotyczącej rzą 
dów tureckich, a czyni to z uwagi na kry
tyczne położenie rokowań.

W Izbie gmin Northcote przyrzekł wnie 
sienie budżetu d. 12. kwietnia.

Więc już cztery dni zastanawia się gabinet 
angielski nad tą  kwestją i jeszcze dotąd do de
cyzji nie przyszedł. Presse dzisiejsza potwierdza, 
iż Anglia żąda równoczesnego z protokołem pod 
pisania przez Moskwę przyrzeczenia demobiliza 
cji, a Moskwa tego uczynić nie chce. Fremden 
blatt zaś pisze, że Anglia nigdy nie przystąpi do 
wezwania, aby Turcja się rozbroiła pierwej niż 
Moskwa, Moskwa zaś nigdy nie zgodzi się na 
protokolarne przyrzeczenie równoczesnego roz
brojenia się z Turcją. Wątpliwość, jaką Derby 
wyraził o przyjściu protokołu do skutku, — zna
czy tyle, co zapowiedź rozbicia się rokowań.

A finansiści byli dosyć przezorni. Moskwa 
z rokowań, w chwili gdy zdawało się, iż pójdą Staatsbahn 
pomyślnie, chciała skorzystać i przeprowadzić w Ostbahn —
Paryżu, Londynie i Hadze pożyczkę. Lecz domy Rubel papierowy —

(Tylko w jednej częici wczorajezego nakładu  
drukowane):

Londyn dnia 22. marca. W stowarzy
szeniu dla niesienia pomocy biednym cudzo
ziemcom wzniósł hrabia Beust toast na cześć 
cesarza Wilhelma, jako reprezentant jego 
przyjaciela i sprzymiei żeńca.

Berlin dnia 22. marca. Wielki książę 
Mikołaj syn głównodowodzącego armii połu
dniowej, przybył tu dzisiaj rano z jenerałem 
Totlebenem, przywożąc cesarzowi życzenia 
dworu carskiego. Przybycie tu carowej od
roczono z powodu śmierci jej brata, księcia 
Karola heskiego. Rocznicę urodzin cesarza 
obchodzono bardzo uroczyście. Książęta nie 
roieccy po większej części przybyli sami, re
szta i Austrja, Moskwa, Anglja, Francja re 
prezentowane są przez umyślnych delegatów, 
Uroczystość przed południem rozpoczęła ro
dzina następcy tronu. Popołudniu od książąt 
niemieckich wręczono cesarzowi obraz. Póź
niej obiad u następcy tronu , a wiecór bal 
w zamku królewskim, dokąd przszło 1000 
osób zaproszono. Illuminacja miasta świetna

Londyn dnia 22. marca. Ignatiew od 
jechał przed południem do Paryża a ztamtąd 
wraca do Petersburga na Wiedeń.

P aryż dnia 22. marca. Moniłeur mó 
wiąc o rokowaniach angielsko-moskiewskich 
w brew telegramom uważa sytuację za po 
kojową.

K onstantynopol dnia 22. marca. Corr. 
Haras donosi że Auglia ciągle usiłuje spro 
wadzić porozumieuie między Portą a Czarno 
górą. Urzędownie donoszą, iż Porta przedłu 
żyła zawieszenie broni z Czarnogórą aż do 
12. kwietnia inclusioe.

N a d e s ła n e .
C. k. upr. kolej galic. Karola Ludwika.

Obwieszczenie.
Podaje się do publicznej wiadomości, 

że w skutek uszkodzenia mostu przez po
wódź koło stacji Radziwiłłowa, został ruch 
na przestrzeni Brody-Radziwiłów' począwszy 
od dnia 22. t. m. aż do dalszego rozporzą
dzenia zastanowionym.

Podczas tej przerwy ruchu, która 8 do 
10 dni trwać może, osoby i towary z tej 
strony, tylko do Brodów, z tamtej strony 
zaś, tylko do Radziwiłowa do przewozu 
przyjmowane będą.

Wszystkie dotychczas nadane towary, 
stawia się przesyłającym do dyspozycji, co 
jeżeli do czasu usunięcia przeszkód ruchu 
nie będzie uskutecznionem, towary do ozna
czonych miejsc zostaną przesłane.

Przestrzeń tę, tylko je d n ą  m ilę  wy
noszącą, mogą P. T. podróżni albo o s i ą  
przebyć, lub też przez Podwołoczyska koleją 
Odesską ominąć.

Ta ostatnia droga jest także dla ruchu 
towarowego bez ograniczenia otwartą.

Lwów, dnia 23. marca 1877.
Dyrekcja ruchu.PRZEDSTAWIENIE POPOŁUDNIOWE. 

W  teatrze hr. Skarbka1 
W sobotę dnia 24. marca 1877.

O godz. 4. po południu.

MARNOTRAWCA
Melodrama w 3 aktach.

Tow. kred. miej. 6 pr. w. a. 
Galie, bank hip. 6 pr. w.a.

a Zak.kr.włość.6pr.w.a. 
BanK nar. austr. m. k. 6 pr.

a > > W. a.

Obligacje pierwszeń
stwa kol. (ea 100 zł.) 

Albrechta po 300 zł. S pr, 
100 zł. .

A lftildz.200zł.5pr.sr.w .a  
Oznaka z. 300 zł. 5 pr. s. w. a 
Elżbiety po 6 pr. sr. w. a, 

e » .  1862 6 pr. 
eia. 1870 5 pr. 
a » . 1872 6 pr. 

Ferdynanda pół. 5 pr. m.k 
6 pr. w.a, 

» ,  6 pr. sr.
Gai. JŁL. 300 zł. 5 pr. rs. w.a, 

a II. anz. 6 pr.
,  III. era. 1871 3Ó0 
„ IV. eu. a 300zł. 5pr. 

Lw. User. Jas. I. e a . 1865 
800 zł. 5 pr. srebr. w. a. 

Lw. Czer. Jas. II. em. 1867 
300 zł. 5 pr. srebr. w. a. 

Lw. Czer. Jas. III. esc. L86r 
300 zŁ 6 pr. srebr. w. 

Lw. Czer. Jus. IV. om. 1872 
800 zł. 5 pr. srebr. w. a. 

Rudolfa po 300 zł. 6 pr. 
arebr. w. a.
, urn. 1869 p<. 800 zł.

6 pr. srebr. w. a 
, ,  1372 p?, 300 zł

6 pr srebr. w. a. 
Siedmiogrodz. fr. 600 pr. 
Papiery loteryjne (szt.) 
Zak. kr. dla handlu i prz 
Klary po 40 zł. m. k. 
Keglevioh po 10 zł. aa. k. 
Krakowska po 20 zł.

98 50 Palffy po 10 
Rudolfa po 10 
Ku. Salin po 40 
St. Genois po 40 
Stanisławowska (póź.)”pt 

20 zł. w. a. . . .  
Waldatoin po 20 zł. m. k. 
Windiszgratz po 20 *ł. 

(Dewizy 3 miesięczne.) 
Berlin 100 ma k.

1C6 — Frankfurt 100 mark 
39 75 Hamburg 100 mark. mark 
77 _  Londyn 10 A. stert  
3 5 — Paryż lot) fraułs.

75 76 
1 9 -

78 50

156 40 
142 50 
682

925 -

50 60

827

66 —

80 60 
6025

8160  
60 75

8 1 -
8750
9050

9590

8 2 -
8 8 -
91

9610

70 — 
6375

SI—
9025
82—
8375

10050
9550

10675
10076
9850
9650

7 1 -
6425

9140
9076
8250
8425

101—
9 6 -

10725
10125
9350
97—

Choroby syfilityczne czyli weneryczne, tak 
świeżo powstałe jako też zaniedbane lnb źle wy
leczone , — wszelkie słabości rury moczowej — 
zgubne skutki samogwałtu n. p. osłabienie ner
wowe, upływ nasienia, impotencję, początki suchot 
i t. d. leczy na podstawie ścisłych badań i licznych 
doświadczeń podług najpewniejszej w żadnym kie
runku nieszkodliwej metody gruntownie i pod naj
ściślejszą dyskrecją, specjalista chorób syfilitycznych 
i skórnych, praktyczny lekarz medycyny, chirurgii 
i aknszerji

J a n  H u r p f e l ,
przy ulicy Sobieskiego nr. 12 w domu p. Bałatow- 
skiego we Lwowie, ordynuje od 9. do 12. przed- 
i od 2. do 5. po poładmn.

Zamiejscowym , którym na przeprowadzeniu 
kuracji w ścisłej dyskrecji (w małych miastach i 
wsiach prawie niemożebnej) zależyć powinno, udziela 
rady listownie i wyseła lekarstwa w ten sposób, 
iż adresat najmniejszemu podejrzeniu uledz nie 
może.

Jednego słabego może na czas knracji pomie
ścić n siebie.

Początek o godzinie 4-tej popołudniu.
PRZEDSTAWIENIE WIECZORNE.

W  teatrze lir. Skarbka.
W  sobotę dnia 24. marca 

Po raz trzynasty.

S t r a s z n y  d w ór
Opera w 4 aktach a 5 obrazach. Muzyka St. Mo 

niuszki, słowa Jana Chęcińskiego.
Nowe dekoracje pęzla p. Diilla, dekoratora teatru 

lwowskiego, mianowicie:
Akt I. a) Obóz polski w zimie, b) Wnętrze dwer 
ku polskiego. —  Akt II. Dwór Miecznika. —  Akt 

III. Sala prababek.
Kostiumy nowe podług wżerów Matej‘ki i Gierym
skiego, zbroj'e hnssarskie wyrobu p. Kossowskiego 

W  4tym akcie mazur w 6 par układu p. Aleks. 
Kosińskiego.

Panna Gabbi i p . Tercuzzi, odśpiewają swoje 
partje po polsku.

Akcje kolei.
Albrechta po 300 z ł . . . 
Alftildzkisj po 200 zł. sreb. 
Daiestm ónkioj „ „
Elżbiety „ m. k.
Ferdynanda póła, po 1000

zł. m. k..........................1822
Fri»e. Józ. po 200 zł. w. a. 122 — 
Kol. gal. Kar. Lnów, po 200

zł. za. k. . . . . . 213 25 
Lw. Czer. a Jas. po 200 zł. 116 50
Mor. ózl. (cent.) po 200 ------
Aust. pół. zach. po 200 zł. sr. 115 60

„ „ lit. B. po200 zł. s r . -------
m  Rudolfa po 200 zł. sr. 111 — 

Ino Siodmiogr. po 200 w. a. sr. 85 25 
lua -  ateatacisb. Ges. 200 zł. w. a. 226 — 

Siidbaha po 200 zł. srebr. 79 50 
Tremway wied. po 200 zł. 10150 
Węg. gaiło. (Łup.) po 200 87 75 
Węgiers. pół. waehod. po

200 zł. sr.......................98 -
Węg. wach. (Ostb.) po 200 
Węg. zach. (Westb.) po

200 zł. w. a....................

Akcje przemysłowe. 
Budow.Tow. aust. po 200zŁ 

,  wied. „ 100 „
tanich poin. „ 100 ,

86 76 
92 — 
1560  
2150

5 76 
5 80  
9 82 

1016 
176  

162*/, 

60 50

64 70 
6875  

290 — 
290 
106 — 
t l i  
120 
133 50

77 70 77 85
139 75 11050

40 — 
98 76

41 — 
99 25

134 —

1627 — 
123 —

213 75 
117 —

11625

11150
85 50

227
80 —

102 —
88 25

95 —

85 — 
82 —

1 0 0 -

85 50 
83

100 60

Listy cast. (za 100 sł.) 
Boden cred. allg. 5st. 6 pr. s 

,  spłać, w 88 lat 6 pr ws 
Gal.Tow. kr. ziem. 4 pr. w.*. 

» ,  ’

0 5 -  
89 25 
76 60
84 -

9 6 -

7750

7 7 -

6850

7680

73 —

7325
61—

78—

7750

69

7730

7825

7360
6125

16425 
31— 
1350 
1475 
2875 
1350 
39 — 
2525

2050
2250
2425

16476
3150
14
1525
2925
14—
3925

2 1 -
2350
2476

592.’
5925
5925

12176
4325

5960
6960
5960

122—
■1835

Początek o godz. 7. wieczór.
Libretto „Strasznego dworu" wydane nakładem 
księgarni Gebethnera i Wolffa nabyć można w ka

sie teatralnej po cenie 50 cent.
Jutro:

O godzinie 7 wieczór.
„Komcdju z oświatą*',! „Morderstwo na Zar 
wanlcy", „Kalosze", „Za panią matką, idzie 

pacierz gładko" i „Dwie ciotunie".

KURS GIEŁDY WIEDEŃSKIEJ.
WIEDEŃ 23. marca 1877.

godzina 10. minn 
Akąje kred. 154.— 
Unionsbank 54.—
Kolei Kar. Lnd. 213.— 
Franko-anstr. —
Losy z r. 1860 —

40 przed południem. 
Anglo-austr. 
Vereinsbank. 
Kolej połud. 
Losy tureckie. 
Oblig. indem. 
Wied. Traraw. 
Napoleondor 
Usposob. słabe.

75.90

80*50

9.75’/,

0 G l E L S ^  

^ O O Z IE C K l

PORTLAND-CEMENT
poleca najtaniej

A u g u st S c h e lle n b er g
we LW OW IE.

Do dzisiejszego numeru dołącza się 
dla prenumeratorów zamiejscowych Pro
spekt na czasopismo literackie, artysty- 
czue, naukowe i społeczne „TYDZIEŃ."
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Zupełnie świeży transport
v ia  S u e z

Chińsko - rossyjskiej

HERBATY
' woni miłej i przyjemnej, ciemno na

ciągającej, na wagę wiedeńską

poleca Handel

1 Karola Ballabana

Zegarki | | J  kieszonkowe
( U n o m o n )

Sztuka 35 ct. w. a. 
Zamówienia z prowincji za zaliczką

porztowa wysełam po 40 ct.

K  J ó z e f  W e is s ,
zegarmistrz 1. 88 ltynek.

Karol Klimowicz,
v e Lwowie 

p o le c a  w y b o r n e

S syn k i domowe
1 kilo 7 2  c t .

O wczesne zamówienia uprasza się

Oświadczam,
■ że ż.-.dnycb wekslów, ani innych dłużnych 
ldokumcntów, nie wystawiam, i nikogo do 
lich wystawiania nie upoważniam; że ich 
I zatem wypłacać nie będę. 1712 1— 2

H e n ry k  Bogdański.

D
1637

we Lwowie u l. Halicka  
pod Złotym Kogutem 

I 1 funt w. w. Congo cesarska 2 zł. I 
I 1 „ „ Familijna 3 zl.
' 1 „ „ Melangode Moskau 4 z ł.f
1 1 „ „ Emperial 5 zl.

„ „ Proszku herbacianego |
zl. 1.20, pół kilo zł. 1.07, 

i pól kilo Albertów lub innych ciast | 
angielskich ' zł. 1.07.

Łaskawe zlecenia odrotną pocztą.
1192 9 -  7

Sam owary
Tncki, Miseczki, Miednice, 

Spluwaczki ect.
tombakowe i mosiężne z llo w j i , fabryki 
T u ls k ie j )  w składzie herbaty rosyjskiej

A. Popławskiego,
1719 1—2 Lmów, ul. Hetmańika l. 6.

L e ę o u n  <1c la u g u e  ir a iif iu ise j
Notions ólómentaires — Conversation 

litterature frangaise. Par un jeune homme 
recerament arrivó de Paris. S’adreaser a la 
Redaction du journal. 1—?

Z Moskwy firmy Popowych
w oryginalnych plombowanych paczkach

Herbata ™
za ft. 2 2.20 2.50 3 . 4 5 ru k s r .

8X8 4 4X0 5.40 7.20 9 zł.

u A. Popławskiego
Lwów, Hetmańska Nr. 6.

Wszechmedycyny

Dr. Adolf Stokel
Wiednia, osiadł w T a r n o p o l u  

Leczy wszystkie choroby wedle naj
nowszych badań szkoły wiedeńskiej. 

Ordynuje wo własnym domu, dla u
bogich bezpłatnie od godz. 2—3 po 
południu. 1692 2—6

ślsolty w szystk ich  stanów ,
szczególnie emeryci, urzędnicy wszelkich zawodów, reprezei tanci in
stytucji asekuracyjnych, zarządcy, buchalterzy i osoby bez stałych 
posad, znajdą trwały i opłacający się zarobek uboczy, który dopro
wadzony do umiejętności, może stanowić podstawę życia z dochodem 
rocznym 1000 do 1500 zł. W aiunki: Dobra rekomendacja lub mała 
kaucja. Listy pod adresem : K. C. 2494 do G. L. Daube & Co. 
Annoneen-Expediti<>n. Siiigcrstrassc 8 we W iednim 1121 4—6

JUTA G A % ¥ W ^
n y e r

-w
. M

TLĄC MARJACKI Nr. 10.

w wielki wybór
K O S T IU M Ó W  p a r y s k ic h  od 20 zł. do 80 zł 
Z 4.R Z U T U  I i  najnowszego kroju od 12 de 60 zł.

roźdżc
prasowane najlepsze

p o  6 0  c t .  p ó ł  k i l o
poleca handel 4—5

St. Markiewicz
we Lwowie, w RynJcu l. 42

M edycyny , C h iru rg ii, A k u -  
s zerji i  O k u lis ty k i

Dr. Antoni ra Jer CosDen,
osiadł na praktykę lekarską

w Busku.
Mieszka w rynku głównym.

1693 2 - 8

Zaproszenie do przedpłaty
na

„Postęp Rolniczy"
O r g a n  p r z e m y s ło w o -g o s p o d n r -  

c z y  p r o w in c j i  a z lą s k ie j .
Wychodzi 1. i 15. każdego miosiąca w 

Bytomiu na Górnym Szląskn. 
Podaje artykuły gospodarcze, rolnioze, 
przemysłowo-handlowe z drzeworytami.

Zapisać można za cenę kwartalną 1 
zł. przesyłając prenumerato wprost do 
Redakcji ‘ ‘ 16S3 2 - 3

„Postępu Kol niczego“
w Bytomiu (Beuthen O.-S.)

L. 205.

O b w ie szc ze n ie .
W powiecie skalackim jest kilka po

rad p is a r z y  g m in n y c h  z plącą ro
czną od 250 do 800 zl. w. a. do obsadzenia.!

Kompetenci do tych posad zeclną do
wody odpowiedniego uzdolnienia przesłać 
Wydziałowi powiatowemu do 15. kwietnia br.

Z Wydziału powiatowego.
Skalat, 19. marca 1877. 1703 2 - 8

, Paryż.WELKIE M A Z IK  OTAROWBłAWTKCB Paryż.
i Pora letnia P rzy  ulicy du Hupre, bulwarze Pora letnia 
’ 1877. Huusmann i ulicy da Prouence. 1877.

k WIELKIE MAGAZYNY du P r in tem p s 10 P aryżu  mają  
' honor zawiadomić liczną swą klientelę Europejską, że w spaniały  
r Katalog illustrowany w językach FRANCUZKIM i NIE- 
► MIECKIM jest obecnie W DRUKU. 1049 4 -  6
1 W ysłany on będzie poczta i FRANKO wszystkim klientom 

WIELKICH MAGAZYNÓW DU PRINTEMPS.
Osoby które się nie zg łaszały do PRINTEM PS. a życzyłyby 

ł sobie katalog ten otrzymać BEZPŁATNIE I  FRANKO, proszone 
1 są o przesłanie żądania tego w liście frankowanym d) 
t Mr. JULES JALUŻOT, Grands Magazins du Printemps, Paris. 
i Na proste zażądanie posyłamy franco katalogi Z próbkami na 
. miejsce przeznaczenia. I wszystkie liaszo przesyłki towarów DO GA

L IC JI odbywają się BEZPŁATNIE aż DO MIEJSCA PRZEZNACZĘ- 
* NIA przy wszclkiem zakupnie przcnoszacem 25 fr.
' W IE L K IE  MAGAZYNY DU PRINTEM PS nie mają żadnej 
1 filii, ceny ich oznaczone sąctframi znanomi i są niozmiennio T E  SAME 

dla DEPARTAM ENTÓW  francuskich i dla ZAGRANICY.
KORESPONDOWAĆ MOŻNA WE WSZYSTKICH JĘZYKACH.

L. 419.

Konkurs.
Przy Wydziale powiatowym w Zło-1 

1 cżowie, jest do obsadzenia posada a r c h i'
, w in ty  z roczną plącą 600 zł. w. a., któ

rego obowiązkiem jest manipulację kanro- 
larji prowadzić. Termin podania «lo 3 0 .  
k w i e t n ia  1 8 7 7 . 1714 1 -3

Z Wydziału powiatowego.
Złoczów, 20. marca 3877.

W esołow sk i.

inne stroje
W Y R O B Y  S P E C JA L N E .

PARFU M ERJA 
AUX VIOLETTES DE PARMĘ 

E D . PIW A U D
Mydło AUX VIOLETTES DE PARMĘ 
Essencja dla chustek AUX YI0LET-

TES DE PARMĘ
Woda tualetowa AUX YIOLETTES 

DE PARMĘ
Pomada AUX V1OLETTES DE PARMĘ 
Olejek AUX VIOLETTES DE PARMĘ 
Puder ryżowy AUX YIOLETTES DE

PARMĘ
Kosmetyk AUX YIOLETTES DE 

RARME 1028 2 0 -20
37, Boulevard de Strasbourg, 37. 

We Lwowie w roagaz. perfum pp.
Beyera i Leona, Strzyżowskiego i w 

aptece P. Mikolascha.

■SW!

W  ogrodzie  p a ła c o w y m

w W iRzow icy
poczta J a ro sła w , są do sprze
dania szczepy, a to : JABŁONIE 
do 4ch lat stare po 40—50 centów 
sztuka, również ORZECHY jeden 
sążeń prócz korony wysokie po 
40—60 centów sztuka. 1680 3—3

F.GROSiWSTRUSJ

polecą zjf świeżonadeszłego
k  A  K  A  O  

naizdrowśzą i tania
A y / l  w|lA U  w 1 z jł

• '/2 k i Ib oa $0 c. !d o 2 żH20c

Dobra
w najpiękniejszem położeniu na Bukowi
nie, pod bardzo korzystnemi warunkami, 
na Mołdawii blisko granicy po 9 duka
tów mórg najlepszej ziemi, nabyć można 
za pośrednictwem agronoma i lasomistrza.

D ę b y
od 15 cali w górę wyłącznie na klepki 

przydatne poszukują się.
Laskawo zlecenia pod adresem E. W. 

u właściciela kamienicy ulica Ruska, 1. 856 
U z e r n io w c e  (Bukowina.) 1567 5—16

otrzymałam i polecam takowe 
Szanownym Paniom.

M. Topolnicka
we Lwowie plac Halicki Nr. 1. 
Zamówienia a prowincji z a ra z

uskuteczniam. 1715 1—3

M z a t h y
w y ró b  p a ry sk i

bardzo elegancko toczone z jednej sztuki 
drzewa bukszpanowego. Cena za 1 garni

tur zł. 1.80, 2.20, 3 do 10 zł. 
N z a c h o w n łc e ,  d o m in a ,  m ły n e k  
w a r c a b u ic e  , m a r k i  , a z to n y  i  

t a c k i  p r e f e r a n a o w e .  
D y g a r n lc e  z prawdziwego bursztynu
pianki morskiej, c y b u c h y  i prawdzi

we f a j k i  tureckie oraz

w sze lk ie  w y ro b y  to karsk ie ,
poleca MAGAZYN pod firmą:

A. N A D W 0 D Z K 1
1666 Rynek 1. 27 wo Lwowie. 3 —8

Stosunki Międzyna
rodowe, Przemysło

wo-handlowe.
Wny A lb e r t  K r a s n o d ę b a k l  w

W arszawie 18, ul. Senatorska, ma za
szczyt uprastać WW. Fabrykantów i Kup
ców, aby raczyli kartam i korespondeń 
cyjnetni nadesłać swojo adresy, wraz z 
oznaczeniem rodzaju fabrykacji i handlu 
przedmiotem ich zajęcia będącego. Adresy 
ich zostaną ogłoszone bezpłatnie w Ro 
czniku adresowym, który corocznie wy 
Chodzić będzie w kilku językach. 1717 1—3

J
edna z moich sług zachoro- 
rowala na r e u m a t y z m  
w  s t a w a c h ,  który obja
wiał się okropneini bolami 
W ramionach i goleni. Po 
użyciu dwóch flaszek l l a l -  
s a u in  I t i l f l n g c r a  *), którego 
przypadkowo dostałem w.sąsiedctwie, 

nastąpiło po czternastu dniach z u 
p e ł n e  polepszenie. Cznję się tedy 
spowodowanym, ten w y b o r n y  śro
dek lecznicy przy sposobności naj- 
mocnioj polecić a firmie Bilfinger 
wyrazić moje najżywsze podzię
kowanie. 1101 1—2

Przybysłiwice pod Rażkowem w księ
stwie Poznańskiem, 28. grudnia 1876.

Braeuer,
właściciel dóbr szlacheckich.

*) W e L w o w ie  d o  n a b y c ia  
w  a p t .  J .  P i e p c s a .

SAD CJDRY) I1WY-HAB0D0WY EDROPEJSKI
zgromadzony w Brukselli 1876 r. badający produktu farmaceutyczne na 
^ â . 0. ^ r ygieni,cznei1 ’ Przy™a} najwyższą nagrodę fabrykantowi LE 
PERD RIEL w Paryżu „za udoskonalenie wyrobu jego produktów." Po
między innymi, za
A P T E C Z K I K IE S Z O N K O W E  wielkości porto cygarniczki, zawierające 
substancje i instrumentu służące doniesienia pomocy we wszelkich DrzvDadkach B O IT E S  D E  SĘCO URSczyli Apteczki użyteczne we fabrykach do 

mach znacznych, okrętach, szpitalach, licznych zgromadzeniach ludzi na je 
dnym punkcie i w ogóle zawierające wszelkie przyrządy służące do opa
trywania zranionych. '
W Paryżu, w fabryco LE PERDRIEL rue Milton, 9., w Krakowie w ap
tekach pp. Trauczyriskiego i Redyka, wo Lwowie w aptece P. Mikolascha, 
w fzerniowcach w aptece p. Golichowskiego. 1033 5—6

Wydawcy i właściciele: J. Dobrzański i K. Groman.

Nur Aechta

a a  a. w.

piersi,
nawet w wysokim stopniu, leczą niezawodnie (codziennie nowe dziękczynienia 
uzdrawionych) za poradą Alex. Humboldta (skonstatował zupełne wyleczenie 
astmy i tuberkulow przez użycie tegoż środka) zaprowadzone od wielu set 
lat, doświadczone przez prof. Sampsona pigukki z Coca, N. 1 pudełko 2 zł. 
6 pudełek 10 zl. w. a.

Słabości v ilolnych cześciacli ciała
katar żołądka, hemoroidy itp. leczą się szybko i radykalnie za pomocą środka 
uniwersalnego używauego przez Indjan w Peru, zwanego rośiiną Coca. Od 
wieluset lat wypróbowane w kraju i zagranicą, sa racionalnie za świeżej ro
śliny sporządzono przez Sampsona pigułki Coca N. 2, po 2 zł.

Słabości nerwowe, osłabienia
tak powszechne jakoteż szczegółowo ustają bozwarunkowo w Peru przez uży
cie od dawna leczniczej rośliny Coca, której użycie w Europie Alei. Hum
boldt najmocniej potwierdził. Racjonalnie zo świeżej rośliny sporządzone pi- j 
gułki N III., rezultat długich studjów i badań, ucznia Humboldta, Dr. 
Sampson, okazała się od długich lat jako jedyny i skutkujący środek na po
wyższe cierpienia, niedają.y się niczem zastąpić. Pudełko 2 zł. 6 pudełok 10 zł. | 
Bliższo objaśnienie bezpłatnie i franco. 1117 C—13

G łó w n y  s k ł a d  C. H a u b n er, „Apotlieke 
z. Engel" we Wiedniu, am Hof Nr. 6.

Skład we Lwowie w apt. Jak- Beisera, w Krakowie w apt. Jłeilyka. i

Z dniem 1. kwietnia 1877 r. wejdą w 
życie sprostowania, względnie zmiany ta 
ryf lokalnych kolei Karola Ludwika, któ
re wydawane będą w biurach komercjal
nych, tak dyrekcji ruchu we Lwowie, jak  | 
i generalnej dyrekcji w Wiedniu i w eko-| 
nomacie tejże dyrekcji w Wiedniu.

Wiedeń w marcu 1877 r.
G en era ln a  D y rek cja .1711 1 - 2

Ważne dla kotlarzy 
i właścicieli gorzelń,

Jest do sprzedania bardzo tanio za 
gotówkę, w całości lub częściowo, nieprzo- 
palona m ie d ź ,  a pochodząca z pogorza- 
lej gorzelni, w ilości 78 cetnarów, a mia
nowicie :

Rur pogiętych rozmaitej miary i gru
bości 40 cetnarów, wraz z koloną i trzema 
talerzami.

Trzy kotły robocze miedziane zupełnie 
dobre i nie wiele uszkodzone 'od ognia, po 
100 hektolitrów przeszło roboty w sobie 
mieszczące, wagi 88 cetnarów.

Zupełnie nieuszkodzony kocioł parowy 
i grubej blachy stalowej, o sile fO fun
tów pary, wraz z zasilaczem wagi, razem 

'45 cetnarów.
i Maszynka parowa o sile sześcią koni 
z uszkodzouomi transmisjami i pompą, 
zupełnie dobrą na wodę.

Laskawo oferty przyjmuje K n rząd  
w  l i m a n i e  s t a r e m , poczta Hory
niec, i udziela odpowiedzi. 1602 8 —3

Podziękowanie.
Byłem ciemnym; zupełnie na oba 

oczy niewidzialeui tak nic, że mię prowa
dzić zawsze ktoś musiał — oddająć słusz
ność prawdzie i spowodowany wdzięcz-! 
nością, zeznaję publicznie, że W. P. D r ,  
l t o iu n a ld  D a l i  m a j e n r ,  lekarz w 
Przemyślu, mieszkający w rynku pod 1. 59 
na I. piątrze w kamienicy p. Gizowskiego,] 
zrobił na mojem oku prawem, opera'j ;  t. z. 
Iridektomię t. j. stworzył mi w oku sztucz
nie pupillę, w skutek której operacji ja 
Iwidzę dziś zupełnie; sam tez obcej pi- 
mocy chodzić i odwiedziłem już Dr. Dalb 
majeura, by mu za to dobrodziejstwo da 
rowania mi wzroku powiedzieć

„Niechaj Bóg pana błogosławi “
Jędrzej Serkiezowski,

1688 2 - 5 Nobrybka 1. 48.

Znakomite powodzenie.

jest

M ą c z k a  r y ż o w a
przygotowana z Bizmutem ,

dla tego to działa szczęśliwie na skórę
niedoM lrzeżona p rzyu laje  do 

c ia ła  nadaje

cerze fiwlcżeść n a tu ra ln ą .

CH. FAY
Magazyn Perfum w Pittyżu  

9, na nllcy d« la Palx , j).
Dostać można w magazynach galanter 

pp. K a m i la  S t r z y ż e w s k i e g o ,  L« 
i n P o i n t  u c h ą ,  K. B a y o r a i L e
o n a ,  w składzie K. M ik o la s c h a  we| 
Gwowie, w Czerniowcacu w aptece T 
G o lic h o w s  k ie g o .

Hopfen-Wurstfil
(Fechser, Setzlinge)

empfielilt zum r.achsten Frflhjahrs-Anbau 
aus den b e s t e n  S a a z e r  S ia d ł-  &  
I te z ir k s -T .a g e n  der Gefertigte. Aus- 
kUnfte iiber Behandlung und Anbau wer- 
den bereitwilligst erthoilt und wird reebt- 
zeitigo Bestellung anempfohlen. Best© Bo- 
feronzen iiber denErfolg derbisher dureb 
mjch bezogenen Fechser stehen zurSeite.

Heinrich Melzer,
Agent fu r  Saazer Hopfen & Fechser 
1175 in S a a z ,  BOhmen. 11-10

Odpowiedzialny redaktor Jan Dobrzański.

Handel kościelnych sprzętów i paramentów
M I C H A Ł A  d y a i e t a

we LWOWIE poleca:
R zeźby fig u ra ln e  z d rzew a

olejno malowane w naturalnym kolorycie a to :
2K3-’ F ig u ry  F aun J ezu sa  leżącego  w grob le  <=53E,

wielkości cali 24 27 80 3.3 36 42 48 r>4 60 cali 
cena złr 16 2> 28 32 36 45 65 95 i2O'zł.

Pakunek tychże osobno od l,do  5 zł. 
boży w skale z figurą leżącą Pana Jezusa-sg®  

do wielkości cali 2i Su 36 42 cali, 
cena z pakunkiem zł. 45 70 90 110 zł.

F i g u r y  Zm artw ychw stania P ana Jezusa z chorągiew ka.
wysokie 24 cali bez trupiej główki . . 18 zł.

„ 24 cali z trupią główką pod prawą nogą 70 zł
„ 28 cali także z główką . . 28 zł.

Pakunek jednej figury zł. 1.50.
S t a c j i  X IV . m ę k i  P in ia  i  Z b a w ic ie la .  Obrazy olejny druk 22 i 

31 cali na płótnie l<Mt zł. 154 6 4 6
ŚW IĘCK k o śc ie ln e

metalowe, ozdobnie malowane i złocone, z przyrządem sprężynowym za 
pomocą którego świeca stołowa wewnątrz włożona do szczętu czysto i j a 
sno się wypali. Wysokość tych świec jest rozdzielona

stopniowo na 70, 8"», 90, 100, 11<', 120, 130 centym, 
cena za parę zł. 9, 10, 12, 14, 16, 18, 20 '' I

C H I N Y  i Z E L A Z A
CIRlBIziUlaT e t  d e ,  Aptekarzy w Paryżu,

8, ulica Vivienne.
Jest to najsilniejszy Jrodek tonlezny, jaki posiada sztuka lekarska, wzmacnia wyczerpane I 

organizmy i zasila krew zubożałą. Zalecany przez najznakomitszych lekarzy, skutkuje prze- ! 
ciw bladacrce, wycieńczeniu, nieregulnrności perjodycznych odpływów, zapobiega tym | 
gwałtownym boleściom żołądka którym kobiety zwłaszcza tak cz.sto podlegają. Przykłada 
s <; do rozwoju organizmu młodych panienek, pobudza apetyt, ułatwia trawienie, przepisuje | 
się dzieciom lymfatycznym, powraca ciału świeżość i jędrnośi naturalną.

Dla uniknienla licznych falszertw i naśladownictwa, żądać aby stempel rządowy Francuzki 
koloru niebieskiego, stósownie do prawa z 26 Listopada 1873, marka fabryczna I podpis 1 
WłlMAULT et COMP. znajdowały się na jednej etykiecie.

Dostać można w głównych aptekach w POLSCE i w AUSTRYI.

Dr. Fr. Lengila

Balsam Brzozowy.
Już sam przez się sok roślinny, który ciecze z brzo- 

z.vt £‘ły się drzewo wywierci, jest od najdawniejszych 
czasó w znany jako środek przyczyniający się do piękności.

_____  Jeżeli się takowy według przepisu wynalazcy na balsam
przyrządzi, tedy zyskuje na cudownej skuteczności. Jeżeli się n, p. wieczór 
posmaruje tymże twarz lub inną część skóry, to się do zajutrz rana oddzielą 
prawie nieznacznie łuski pod któreml skóra staje się mieniąco b ia łą .

Ten balsam wygładza powstałe na twarzy zmarszczki i zbaki ospowe, na- 
daje twarzy kolor młodociany, a skórze białości, świeżości i delikatności usuwa 
w najkrótszym czasje piegi, ostudy, pryszczyki, czerwoność nosa i wszystkie 
inne nieczystości skóry. Cena słoika z przepisem użycia 1 zl. 60 c. z prze
syłką pocztową o 10 c. więcej. 1058 3 -12

Składy: w e  Ł irowie^w  apt., p. Efgm. Ruc^ora, pod „srebrnym orłem.1

OOOOOOOOO00OO0OOO
Kantor wymiany

c. fc. uprzyw. gałic.

akcyjnego Banku Hipotecznego
k u pu je  i sp rzedaje

w szystk ie  e fe k ta  i m onety
pod warunkami najprzystępuiejszemi.

« ’!„ LISTA h ip o tecz n e ,
które według prawa z dnia 1. lipca 1868 Dz. 1T. XXXVIII. N. 93, 
i najw. post, z dnia 17. grudnia 1871, mogą być użyte de lokowa
nia kapitałów fuułuszowych, pupilarnyeh, kaue.yj małżeńskich wojsko
wych, na kaucje służbowo i wadja — są w tymże kantorze do nabycia. 1

W s z y s t k i e  p o le c e n ia  z  p r o w in c j i  w y k o n a j ą
s io  b e z z w ło c z n ie  p o k a r n ie  d z i e n n y m ,  b e z  d o l ic z e n ia  | 
p r o w iz j i .  i20'9 32 -7

hooopooooooooooooooooooo

Z Wiednia, 18. stycznia 1877.
Eilkoletnic doświadczenia o niezrównanych skutkach lecz

niczych, prawdziwych J a n a  Hoffa środków pożywczych ze słodu, 
na cierpienia piersiowe, płacowe, kaszel i chrypkę.

Do c. k. fabryki preparatów słodowych Jana Hoffa we Wie
dniu, Grdben, Brdunerstrasse 8.

Wielmożny panio! Byłem wczoraj w pańskim handlu, BrSuncrstrasae 8, 
aby kupić nieco z pańskich preparatów, i miałem tę przyjemność zdybać się 
z hrabią Belrupt z Ołomuńca, który w tym samym był celu. Jaśnie Wiel
możny ten pau abonuje „Neuigkeits-WeltblattM. Oświadczył hrabia, że pańskie 
preparaty słodowe okazały się u niego nadzwyczaj skutkujące, a mianowicie 
widzi terez, jak dobre są pańskie cukierki słodowe na kaszel. Z tego po
wodu poświadczam panu skuteczność pańskich od wielu-lut używanych pre
paratów słodowych. Używała takowych moja familia na chrypkę i cierpienia 
piersiowe i w krtani, jsk ,toż mąkę pożywną ze słodu dla słabych dzieci. 
Wszystkie pańskie prepaiaty okazały się w rezultatach najświetniejszymi'. 
Zaufanie do spożywania tychże jest tein większe, dla tego, że są smaczne i 
przyjemne. H e n r y k  K a r t e l ,  reprezentant Neuigkeits-WJtblatt.“

Preparaty słodowe Jana Hoffa są jedyne w swym rolzaju, które uży- 
skały 41 odznaczeń a pomiędzy niemi ośm w u b i e g ły  in  r o k u  iiz.y- 
s k a t y  n a j w y ż s z e  p a t e n t u .  Za tymi oświadczyła się praktyka le
karska z powodu ordynowania chorym. Ob żerna publiczność ze wszystkich 
stret, wyraża z powodu odzyskanego zdrowia, przez używanie tych prepara
tów słodowych, najżywsze podziękowanie. Lecz niechodzi tu o naz*ę ekstraktu 
słodowego, lecz o nabycie prawdziwego fabrykatu, oddziaływającego skutucz- 
nie na zdrowie.

Halcży żąduć prawdziwych Jana Hoffa preparatów słodo
wych, opatrzonych zaprotokołowaną w c. k. sądzie handlowym dla 
Austro Węgier marką ochronną (popiersie wynalazcy). N iew ła
ściwe preparaty nie zawierają w sobie ziół leczniczych i nie są 
rzetelnie preparowane, ja k  te przez Jana  Hoffa.

Ceny preparatów słodowych Hoffa na prowincje z Wiednia: Piwo zdro
wia z ekstraktu siodow.go. Zo skrzynką i flaszkami: 6 II. z.ek 3 zl. 82 e , 
13 flaszek 7 zł. 26 c., 28 flaszek 14 zl. 60 c., 58 flaszek i9  zl. 10 e., pół kito 
czekolady zdrowia I 2 zł. 40 c., II. 1 zł. 60 c., III. zł. ]. Przy większym 
odbiorzo odpowiedni rabat. Cukierki słodowe woreczek 60 c. (także pól i 
ćwierć). Preparowana pożywna mąka słodowa dla dzieci 1 zł., koncentro
wany ekstrakt słodowy flakon 1 zł., także 60 c. Gotowa kąpiel 8) c. N iże j  
»  z ł ,  n i e  u s k u t e c z n i a  s i ę  w y s y łe k .  116O1Y 3—4

Prawdziwe clewe cukierki Hoffa, rozrzedzające flegmę, opakowano są 
w niebieskim papierse.

We Lwowie do nabycia w apt. Zygm. Ruckera i Jakóba 
Beizera.

MIGRENY I NEWRALGIE

g u a r a n a
G M IL L U L T  e t  C ie ,  Aptekarzy w Paryżu,

w2d?  °C“krzonej i zażyty, dostatecznym jest do 
żoładka? glowy 1 m *reny i do wyleczenia rznięcia
Z tS  nnłi.6^ ? ^  Sprzedaje się w pudełkach zawierających dwanaście proszków. 
G r b i ia u l 7  c t  C o u T  W3’ Zltda° aby każd7 Proszek był opatrzony podpisem

eu?H faAszerst,w 1 naśladownictwa żądać aby stempel rządowy fran-
PraYa z Listopada 1873, marka fabryczna 

i podpis GRIMAULT et COMP. znajdowały się na jednej etykecie.
Dostać można w głównych aptekach w POLSCE ł w AUSTRYI.

Z drukarni .Gazety Narodowej8 pod zarządem A, Skorla.
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